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Gdy „sanacja** utrw ala swoją władze...

P o l s k a  w i e ś
Ludzie stojący dzis' u steru  o* 

bozu „sanacyjnego" bardzo  lu ­
b ią  operow ać pięknem i hasłami, 
k tó re  w gruncie rzeczy nie są 
niczem  Innem, jak  najzw yklej- 
szemi frazesam i, obliozoneroi na 
naiw ność społeczeństw a. Słyszę 
liśmy już hasła w alki z „partyj- 
mictwem", „radosnej tw órczoś­
ci" i t. p., a obecnie m odnem  się 
stało  pow iedzonko „frontem do 
w si“. Ma to  niby oznaczać spe­
cjalną troskliw ość w obec cttło- 
pa, zrozum ienie jego ciężkiej do­
li i w ydatną pom oc w  „przetrw a 
m u“ kryzysu, k tó ry  z każdym  
dniem  daje się w si polskiej co­
raz mocniej w e znaki.

W  m iastach ludzie nie bardzo 
zdają-sobie spraw ę z tego, jak 
napraw dę jest na wsi. Pisma po ­
św ięcają więcej uwagi bezrobo­
ciu w  ośrodkach przem ysłow ych 
niż stosunkom  wiejskim, a opi- 
nja publiczna jest przekonana, 
że jeśli naw et wieś znajduje się 
w  ciężkiem  położeniu, to  jednak 
chłop zawsze ma kaw ałek  chle- 
ba, a to  przecież już — test du­
żo. Częściej zresztą słychać o 
dem onstracjach bezrobotnych w 
m iastach, niż o w zburzeniu wsi. 
D opiero jakieś w iększe zaburzę 
nia, jak  np. zeszłoroczne w  Ma 
łopolsce zachodniej, zw racają u- 
wagę na  położenie chłopa, ale 
przecież istnieją czynniki, k tó re 
stara ją  się, aby tego rodzaju wia 
domości nie p rzedostaw ały  się 
do wiadom ości publicznej.

Tym czasem  w ieś znajduje się 
w coraz gorszem położeniu. Roz 
piętość cen m iędzy produktam i 
roiłnemi i artykułam i przem ysło 
we mi jest bardzo  duża i „noży­
ce" rozw ierają się dalej. B rak 
pieniędzy na  zakupy w m iastach 
p rzesta ł już być ew enem entem . 
Dziś norm ałnem  zjaw iskiem  sta 
je się b rak  pieniędzy na podai 
ki, na  ziarno do siewu, na chleb.

N iedaw no ukazała się książka 
p. t. „Pam iętniki chłopów", w y­
dana przez Insty tu t G ospodar­
stw a Społecznego. Prostym  ięzy 
kiem  piszą ci nieliczni chłopi 
k tó rzy  zabrali głos w  sprawie 
v.'i'runkow swej egzystencji, ale 
to, co piszą, zasługuje n a  baczną 
uwagę. Oddajem y głos gospoda­
rzowi ze wsi P iaski pow iatu  stc - 1 
pnickiego:

„Następnego dnia zjechało do 
Piosku śterech sekwestratorów, 
przyjechali z wozami z chłopaka­
mi do wynosynio raźnych zecy, 
sof, kseseł, ziarna. Na domiar

złego sprowodzili sobie policyjo 
z Dobrowody, aby casern nie do- 
sło do jakich awantur przy zabi- 
raniu. Psez całe dwa dni pladm- 
walż po Piosku, pirsego dnia na­
robiło sie krzyku, cało wieś lu­
dziska poślatuwali sie i nie da­
wali zabirać zecy, u jedny go­
spodyni chcieli zabrać krowę, a 
ze ta drugo była curki to tys 
nie dała se zabrać, zamknyła sie 
w chlywie z siekiro i  cekała az 
sie bedo stajali, sekwestatory da­
wali pinć złoty zeby sie nalos 
wto taki i drzwi poroboł. Nik sie 
taki nie naloz, prosili policjo aby 
uni to zrobili, ale uni tyz nie 
chcieli drzwi robać. Wtencos za­
wołali tych chłopoków co z sobo 
przywieźli ale tym nie doł syn 
gospodyni tego zrobić11.
Tego dnia sekw estra to rzy  nic 

nie wzięli. W ieś pożegnała icn 
ponurem  milczeniem, a chłopaki 
wiejskie obrzucili odjeżdżają­
cych kam ieniami. Skończyło się 
tylko na aresztow aniu  kilku o- 
osób i odstaw ieniu do Buska. 
Chłop - pam iętnikarz pisze da­
lej:

„Drugiego dnia ten rabunek 
odbył się nieco spokojni, ludzie 
co mieli ziarna to pochowali, bo 
przycięć jak mu zabiero to cem- 
ze zasieje i cemze bedzie zył. Jak 
u kogo napotkali ksyne ziarna to 
odrazu zabrali, u niektórych po 
brali sofy, ławki, skrzynku, lu­
stra, krzesełka, pierzynki, cielę­
ta, jałówki wszyćko pakowali na 
wozy i odstawiali do Buska. Pod 
kuniec drugiego dnia zarzieli do 
mnie, baba jak mogła to posprzo- 
tała w izbie zeby jako po ludzku 
wyglodało. Wesli do izby zaroz 
rozkładajo jakieś papiury przo- 
glodajo i cosik piso w nich aze 
mi cirpki po skurze lotajo. Zaroz 
odzywa się gruby pan, słuchojcie 
gospodarzu sporo pieniędzy zali- 
gocie za podatki musicie zapłacić, 
bo inacy to worn zabierzemy jaki 
fant. Kochani panowie, skodze ja 
wom wezme pieniędzy, mom ino 
jedno krowine no i to co widzicie 
w izbie to cały mujotek. Ano zo­
baczymy czy nie mocie co wiecy, 
zaroś tyz pocyni gmyrać po raź­
nych kontach, ale nic nie znaleźli. 
Dobrze chocios ze dzieciold spały 
pod pierzyncyno, bo byliby jo za­
brali. A może ziarno? Niema pa­
nie już odowno kupuje się do zy- 
cio, pochodzili po izbie pozaglodli 
w ruźne konty ale jakosi nic im 
sie nie udało gdyz zapisali cosik 
w papierach i wysli, a na odcho-

dnem zekli żebym sie postaroł 
jak przędzy, bo uni majo w nie­
długim easie spowrotem przyje­
chać. Kwała Bogu ze tak sie obe- 
sli tak łaskawie zemo“.
T ak wygląda w p rak tyce  h a ­

sło „frontem  do wsi" Ile jest te ­
go rodzaju wypadków , można 
się przekonać, zajrzaw szy do 
któregokolw iek z sądów. T::m 
setkam i rozpatryw ane są sp ra­
wy o opór w ładzy i o p rzeszka­
dzanie urzędnikom  w w ykony­
waniu ich obowiązków. Chłop 
bardzo  często broni siekierą os­
tatn iej krowy.

N ietylko jednak sekw estra to r 
dusi chłopa. Coraz częściej w  pi 
smach ukazują się no tatk i o ty ­
fusie głodowym na wsiach.

W Małopołsce wschodnie; od- 
■ B B B B M n o n n n M B H H

daw na już spółdzielnie p łacą d o  

datek  na głodnych. I to  nietylko 
w tych wsiach, gdzie latem  ubie­
głego roku przeszła powódź. Nie 
wiele jest tak ich  wsi w P o 1 see, 
gdzieby rolnik - p roducent san; 
tego chleba nie łaknął.

G łód  i n ęd za  stan ęły ... fron­
tem  do w si.

W A CŁA W  CZARNECKI
* **

Zamach na japońskiego ministra wojny
M m  ię m mmiii Wwii

Według doniesień prasy chiń­
skiej, na japońskiego ministra woj 
ny Hajaszi usiłowano dokonać 
podczas podróży jego po Mandzu- 
Kuo zamachu. W związku z tern 
aresztowano w Czangczun i Dai­
ren około 20 osób.

*  **
Chińskie krążowniki zbuntowa­

ne „Haiszi‘‘ i „Haiszen“ wpłynęły 
wczoraj do portu Hongkong. W y­
słały one do Nankinu pismo, zgła­
szające uledość Rządowi nankin- 
skiemu. m  odpowiedź Nankinu

czekać będą w Hongkong. Zbun­
towani marynarze oświadczyli, iż 
na pokładzie „Haiszi“ wybuchła 
wśród załogi walka, ponieważ nie 
którzy marynarze przeciwstawili 
się dezercji z Kantonu.

Jak przypuszczają, rewolta za­
łogi krążowników kryje usiłowa­
nia Rządu nankińskiego poddania 
pod swą kontrolę bezpośrednią 
całych południowo - zachodnich, 
Chin, gdyż, marszałek Czang- 
Kai-Szek dąży do zjednoczenia 
prowincyj południowych. (PAT).

Hasło: „frontem do wsi“ zostaje 
jednak teraz wykonywane w... spo 
sób nieoczekiwany; chłopi będą po 
zbawieni prawa wybierania do Sej 
mu kandydatów, którym ufają, i 
pozbawieni już całkiem oficialnie 
nawet prawa głosowania do Sena­
tu. Obóz „sanacyjny1' jest, jak pi­
saliśmy, wierny... sobie.

W Chinach P ó łn o c n y c h
Czahar ostatecznie w rękach Japonii

Telegramy z Pekinu i Nankinu 
donoszą o pomyślnem załatwieniu 
zatargu w Chinach północnych.
Donoszą również z Nankinu, że 
rokowania w sprawie uregulowa­
nia zatargu w prowincji Czahar

rozpoczną się niebawem w Tient- 
sinie między nowym gubernato­
rem tej prowincji a przedstawicie­
lami japońskiej armji kwantuń- 
skiej. (PAT).

Bez zmiany

Sejmu uchwaliłaKomisja Konstytucyjna
g ło sa m i B . B . W . R .
projekt ordynacyj wyborczych B. B. W. R.

Już z referatu pas. Podoskiego 
można było wywnioskować, że ani 
jedna z poprawek, zgłoszonych 
przez kluby opozycyjne, a mogące 
w czemkolwiek zmienić istotę ordy 
nacji wyborczej do Sejmu nie zosta 
i.ie przez większość BB. przyjęta. 
I tak w rzeczywistości stało się, z 
wyjątkiem paru poprawek, doty­
czących technicznej strony wybo­
rów, jak pp. że każdy kandydat na 
posła może wprowadzić do komisji 
swego męża zaufania, albo to, że 
zdjęcie pieczęci z opakowania, za­
wierającego karty wyborcze, może 
nastąpić tylko na posiedzeniu ko­
misji okręgowej po zbadaniu, że 
pieczęcie są nienaruszone i t, d. 
Te i tym podobne drobne po,prawk: 
nie zmieniają, naturalnie istoty rze 
czy; na podstawie nowej ordynacj; 
wyborczej wybory nie będą ani ró­
wne, ani tajne, ar.i bezpośrednie, 
ani proporcjonalne.

Przy głosowaniu poprawek do I 
ustawy o ordynacji wyborczej do prawek do projektu BBWR., prze- 
Senatu i do ustawy o wyborze Pre jciwstawiając temu projektowi CA-
zydenta wszystkie poprawki po­
słów opozycyjnych odrzucono wię­
kszością głosów BBWR,

Tow, Świątkowski zgłosił caty 
wniosek ZPPS. o ordynacji wybór 
czej do Sejmu i o ordynacj' wybór 
czej do Senatu, jako wniosek mniej 
szóści na plenum.

Pos. Rymar w imieniu Klubu Na­
rodowego zgłosił dwa wnioski: 1) 
o przejściu do porządku dziennego 
nad zgłoszonym wnioskiem BB. o 
ordynacji wyborczej do Senatu i 2) 
wniosek podtrzymujący na plenum 
wszystkie poprawki zgłoszone w 
komisji do ordynacji wyborczej BB 
do Sejmu- 

Podobny wniosek zgłosił także 
pos, Cbrudki w imieniu Klubu U- 
krąińskiego.

***

Plenarne posiedzenie Sejmu
odbędzie się dnia 25 b. m., we w to.o ordynacji wyborczej do Sejmu,
rek, o godz. 10 rano. oraz ustawa o ordynacji wyborczej I stron tylko raz w tygodniu, dwa

Na porządku dziennym: ustawaj do Senatu. razy w tygodniu muszą się ograni

ZPPS. nie zgłaszał żadnych po- zasadniczo. Głosowanie Komisji
Konstytucyjnej stwierdziło, że Klub 
BBWR. zdecydował się (raczej: 
„został zdecydowany11) iść do koń­
ca drogą, wytyczoną przez p.p. 
Sławka i Podoskiego.

ŁOŚĆ projektu własnego. Poprawki 
zgłaszali przedstawiciele innych 
klubów opozycyjnych; niektóre z 
nich zmieniłyby koncepc?ę BBWR.

We W łoszech
Mobilizacja nowych roczników

Dziennik urzędowy w Rzymie. lotnictwa oraz radiotelegrafistów, 
ogłasza dekret, powołujący do urodzonych w latach od 1900. 
szeregów podoficerów i żołnierzy! (PAT).

Katastrofalny stan 
finansów Włoch
nie pozwala na wydawanie  dutych dzienników

We Włoszech wczoraj weszło w czyć do 6 stron, zaś przez resztę
życie rozporządzenie, ograniczają­
ce pojemność dzienników włoskich. 
Na zasadzie tego rozporządzenia 
dzienniki mogą mieć pojemność 10

dni — do 8 stron. Zarządzenie to 
motywowane jest faktem, iż Wło­
chy płacą rocznie zgórą 150 miilfjo- 
nów lirów za ce fu łozę, sprowadza­
ną z zagranicy. (PAT*

Przeciwko ordynacji wyborczej B.B.W.R.
W obronie praw ludowych

tworzymy szeroki front
Ś w i a t a  P racy  w m i a s t a c h  i po ws i ach



Sprawy m orskie
„Kompromis" W. Brytanii z „Trzecia" Rzeszą
T riu m f B e r lin a  i H itlera

O „kompromisie” brytyjsko-hi- 
tlerowskim w sprawie zbrojeń mor 
skich pasaliśmy osobno. Na tem 
miejscu podajemy streszczenie 
pierwszych odźwięków otpinji euro 
pejskiej.

ZACHWIANY FRONT  
M OCARSTW ?

Cała prasa paryska omawia za­
warcie angielsko - niemieckiego 
układu morskiego.

„Petit Pariisdea" podkreśla donio 
słość nowego układu, który ustala 
wzajemny stosunek sił morskich 
obu państw. Aniglja jest niewątpli­
wie zadowolona, że Niemcy zgodzi 
ły się w sposób jasny i niedwu­
znaczny na supremację Wielkiej 
Brytanji na morzu. „Petit Parisien" 
wyraża ubolewanie, że Rząd an­
gielski postąpił niezgodnie z  du­
chem deklaracji z  dn. 3 lutego. Za­
nik zaufania i współpracy pomię­
dzy trzema wielkiemi państwami 
zachodniemi jest faktem godnym 
pożałowania.

,,Matin” nazywa układ niemiec­
ko - brytyjski „wydarzeniem naj­
większej wagi”, które wpłynie na 
dalsze kształtowanie się stosunków 
angielsko-francuskich. Front współ 
ny państw zachodnich został po­
ważnie zachwiany. Układ morski 
jest dla Niemiec wielkim sukcesem 
oraz wzmacnia pozycję kanclerza 
Rzeszy na terenie zagranicznym.

„Journal' uważa, że układ roz­
wiązuje ręce Francji, która odzy­
skuje zupełną wolność rozbudowy 
swej iloty. Angielski punkt widze­
nia, że nowo zawarty układ może 
ułatwić dojście do skutku pewne­
go porozumienia, jest niczem nie­
uzasadniony.

„Petit Journal” stwierdza, że 
londyński traktat morski jest nie­
wątpliwym i bardzo poważnym 
sukcesem  dyplomacji i admiralicji 
„Trzeciej” R zeszy.

„Oeuvre", „Le Jo.ur‘,‘ „Ere Nou 
v e lle” i „Popufaire” zajmują w y­

soce krytyozne stanowisko wobec 
nowego posunięcia dyplomacji an­
gielskiej.

„Echo de Paris” występuje w 
bardzo ostrych słowach przeciwko 
nowemu układowi.

MISJA EDENA W  PARYŻU
Zapowiedziany na piątek wyjazd 

min. Eden a do Paryża wywołał 
wielkie zainteresowanie w pary­
skich kołach politycznych, oraz od 
bił się głośnem echem w prasie łon 
dyńskiej.

Korespondent dyplomatyczny 
„Daily Telegraph" zaznacza, że de 
cyzję w sprawie deiegowania mini 
stra Edena do Paryża rada mini­
strów powzięła po otrzymaniu no 
ty francuskiej. Wizyta Edena w Pa 
ryżu ma za zadanie rozproszyć o- 
bawy paryskich kół urzędowych w 
związku z nowozawartym układem  
angielsko - niemieckim. Korespon 
dent zaznacza dalej, że Rząd an­
gielski uważa układ morski z Niiern 
cami za bardzo ważny krok na dro 
dze zawarcia ogólnego układu o 
ograniczeniu zbrojeń na morzu.

PRZYMIERZE Z FRANCJĄ  
I WŁOCHAMI TRW A

Agencja Havasa donosi z Londy 
nu, że głównym celem  w izyty mi­
nistra Edena w  Paryżu będzie wy 
jaśnienie znaczenia angielsko - nie 
m ieckiego porozumienia m orskie­
go. Z drugiej strony angielskie kola 
polityczne starają się, jak się zda­
je, przekonać Berlin, który mógł­
by przeceniać następstwa porozu­
mienia, iż polityka angielska w  dal 
szym ciągu opiera się na przym ie­
rzu z Francją i Włochami.

BERLIN JEDNAK MA DUŻE 
NADZIEJE 

List ambasadora Riibbentropa do 
angielskiego ministra spraw zagra 
nicznych sir Samuela Hoare po­
twierdzający zawarcie nlemiecko- 
brytyjskiego układu morskiego, o- 
patruje Niemieckie urzędowe Bi u

Strajk w fabryce „Pionier”
w W arszaw ie
* Od soboty, t. j. od dnia 15 b. m 

w firmie „Pionier”, w  W arszawie 
(obrabiarki i maszyny), strajkują 
robotnicy w  liczbie ponad 100.

Fabryka chronicznie zalega z wy 
płacaniem  zarobków robotniczych  
Trwa to już od kilku lat. W  rezul­
tacie fabryka zalega robotnikom  
—  conajmniej z wypłacaniem  za­
robku cztero tygod n iow ego /  

W szelkie próby załatw ienia spra 
wy tego zatargu w  drodze polubo­
wnej zawiodły. Zawiódł układ z a ­
warty w Inspekcji Pracy. Robotni, 
cy nie mają do dziś dnia żadnej 
gwarancji, czy bieżące płace będą

otrzymywać regularnie i czy n a ­
leżność będzie pokryta.

W rezultacie robotnikom nie po 
zostało inne wyjście, jak akcja strą­
kową,

Należy zwrócić uwagę, że fabry­
ka ta pracuje dla wojska, a w ięc  
klijent nie zalega z regu owaniem  
należności. Ministerjum Opieki 
Społecznej i czynniki, od których  
zależy udzielanie zamówień pow in­
ny wpłynąć na dyrekcję fabryki, by 
robotnikom swoim w ypłacała re­
gularnie, a nie — kapaniną jak to 
się dotąd działo.

Zarząd przymusowy
w majątkach ks. Donnersmarcka

Jak  donoszą, m a nas tąp ić  nie­
długo ustanow ienie zarządu  p rzy­
m usow ego w  m ajątkach  ks. D on­
nersm arcka na Górnym Śląsku.

M ajątk i te obejm ują kopalnie:

„Ś ląsk", „R adzionków ", „Blti- 
cher", „D onnersm ark", hutę „Gui- 
do tto" , w iele fo lw arków  i o lb rzy­
mie ob szary  leśne.

Bezpartyjni” chadecy99
D onosiliśm y już o dalekosięga- 

jących zm ianach w  nastro jach  ślą

1
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Groźba redukcji
350 robotników

W  poniedziałeb, 24 bm ., o dbę­
dzie się u K om isarza dem obiliza- 
cyjnego konferencja w sp raw ie
w niosku huty  „P iłsudski" w  C ho­
rzow ie o redukcję 350 robo tn i­
ków .

ro Informacyjne następującym ko­
mentarzem:

„Między Rziądem brytyjskim a 
niemiecką delegacją morską zawar 
ty został uikład, który, mamy na­
dzieję, poaiadiać będteie wielkie 
znaczenie d‘la przyszłości.

Otwarty został nowy rozdział w 
dziejach obu krajów, rozdział, któ 
ry kładzie fundament pod przy­
jaźń między Anglją a Niemcami. 
Skutki tej umowy dziś może jesz­
cze nie dadzą się całkowicie oce­
nić, niewątpliwie jednak to poro­
zum i cnie winno stać się fi/larem 
dla dalszego rozwoju politycznego 
naszego kontynentu, a temsamem 
; Anglji. (PAT)

Płace robotnicze w Niemczech
Austrii i Polsce
OBNIŻKA PŁAC W  NIEMCZECH 
A GOSPODARKA KOLEJOWA.

Przez d łuższy czas d y k ta tu ra  hi 
tle row ska nie w aży ła  się na o b ­
niżkę staw ek  płac. Z arobki ro b o t­
nicze obniżono d ro g ą  pośrednią 
przez różne „dobrow olne" w k ład ­
ki i ofiary, a  pozatem  ich w artość  
rea lna  spad ła  nasku tek  podroże­
nia kosztów  utrzym ania.

D odajm y, że od 1 m aja 1934 
p racodaw cy otrzym ali m ożność 
p rzep row adzan ia  zniżek w  ramach 
poszcególnych zakładów pracy 
przez w prow adzen ie  „ ta ry f zak ła­
dow ych", um ożliw iających m. in. 
rozpow szechnienie akordu.

O becnie po obniżce zarobków  
m a przy jść kolej na sam e staw ki

Anglja — Niemcy

Układ lotniczy za układem morskim
Korespondent Havasa w  Lon­

dynie donosi, że w edług niepo­
twierdzonych dotychczas pogło­
sek, von Ribbentrop miał zapro­

ponować Rządowi angielskiemu 
zawarcie układu lotniczego, wzoro  
w anego na podpisanym układzie
morskim. (PAT).

Czytajjcie -  g»renum eru|cie!
Czasopismo

„D Z IE C K O  I M A T K A “
R acjonalny dw utygodnik poradnik  dla m łodych m atek  przynosi w  każ­
dym  bogato ilustrow anym  num erze w yczerpujące w iadomości jak  żywić 
i wychowywać dziecko..

P renum era ta  m iesięczna zł. 1.40 
kw arta lna  „ 4.—
roczna „ 16.—

Numery pojedyncze do nabycia we wszystkich kioskach „Ruchu" 
P renum eratę  wpłacać m ożna do A dm inistracji w  W arszaw ie, Solec 87,

N u m ery  o k a z o w e  n a  Ż ą d a n ie  — b e z p ła tn ie
niebieskim przekazem  rozrachunkow ym , k tó ry  za 1 grosz sprzedaje każdy

urząd  pocztowy.

Bunt 380 więźniów
Tragiczna walka o żywność w więzieniu

Z Lansing (Stan K anzas w  Ame 
ryce) donoszą, że 380-tu w ięź­
niów-, pracujących  w w ięziennej 
kopalni w ęg la  w  Lansing, za b ary ­
kadow ało  się w  galerjach  kopalni 
i odm aw ia opuszczenia ich, g ro ­
żąc wysadzeniem  kopalni w  po­
wietrze, o ile jedzenie więzienne 
nie ulegnie poprawie. S traż  w ię­
zienna usiłow ała napróżno  dostać 
się do środka p rzy  pom ocy bom b 
łzaw iących, zbuntow ani jednak  
w ięźniow ie rozpalili ognie, k tó ­
rych dym zasłan ia  w ejście. Ze 
św iatem , w ięźniow ie kom unikują

się d ro g ą  telefoniczną. Zatrzym ali 
oni, jako zakładników , dziesięciu 
dozorców . W edług  ośw iadczenia 
w ładz w ięziennych, sy tuac ja  jest 
pow ażna, należy się jednak  u- 
zbroić w  cierpliw ość. W ięźniow ie 
ośw iadczyli, iż s taw iać  będą  opór 
aż do końca. W raz  z nami um rą—
dodali oni —  i zakładnicy.

❖ *

W  następstw ie  ataku , pod ję te­
go przez uzbro joną s traż  w ięzien­
ną, 347 w ięźniów , znajdw&ąlęych 
się w  kopalni, skapitu low ało .

(PAT).

ATRETYZM
CHOLEKflNAZA

powstaje wskutek złej przemiany materii. Żądaj­
cie bezpłatnych broszur. S T O S U J C I E  Z I O Ł A

N i e m o }  e w s k  i e g o

„Zdrajca, biurokrata
i m o ż n o  w ła d ca "
tak  nazywają stalinowcy Jenukidzego

skich chadeków , k tórzy osta tn io  
za jm ują w  stosunku do „ san a c ji” 
bardzo  niew yraźne stanow isko . 
Z frakcji chadeckiej w  katow ic­
kiej radzie m iejskiej w ystąp iło  już 
trzech radnych. W ielu chadeków , 
zależnych w  tak iej lub innej for­
mie od przydziałów  zam ów ień i t. 
p., zaczyna się dek larow ać jako  
„bezparty jn i" . Do bezparty jnych  
należy m. in. tak że  w yb itny  do ­
tychczas przedstaw ic ie l chadecji 
śląskiej w Sejmie śląsk im  i p ie r­
w szy w icem arszałek  Sejm u p. Kę­
dzior. R ów nież stanow isko  p. P ie- 
chulka, p rezesa  katow ickiej rady  
m iejskiej z ram ienia Ch. D. je s t 
coraz bardz ie j „bezparty jne" . Dzi 
w ne jest, że Z arząd  Ch. D. na ś lą  
sku nie za ją ł w obec tych „b ezp a r­
ty jnych" chadeków  w yraźnego  s ta  
now iska. Nie w iadom o bow iem , 
czy chodzi tu o jednostk i „b e zp a r­
ty jne" czy też ca ła  chadecja ślą ­
ska je s t już „bezp a rty jn a?"

W wielkiej mowie, wygłoszonej 
w Leningradzie, Zdanow zarzucił 
Jenukidzemu obronę obcych e le ­
m entów w  aparacie Centralnego 
Komitetu W ykonawczego, tw ier­
dząc, że Jeniukiidze chciał być 
łącznikiem między dwoma nieprze 
jedmanemi światami, przyczem 
związek z obcymi okazał się dlań 
droższy od własnej partji. Mówca 
określi? Jenukidzego jako zarozu­
miałego możnowładcę, biurokratę 
i zdrajcę partji,

Dalej Zdanow wskazał na wiel­
kie nieporządki w ewidencji par­
tyjnej, ułatwiające przedostawanie

się do partji elementów kontrrewo­
lucyjnych i uniemożliwiające usta­
lenie faktycznej ilości członków i 
kandydatów partyjnych. Jak  się 
okazuje, istnieje wiele fałszywych i 
nieścisłych legitymacyj partyjnych. 
Mówca stwierdził, że bywają też 
wypadki zastawiania legitymacji za 
pieniądze lub w  restauracjach. 
Wkońcu Zdanow podkreślił, że mlo 
dzieży wykładana jest niewłaściwa 
'historja rewolucji w sensie gloryfi 
kacji „narodowolców”, mienszewi- 
ków i socjalistów - rewoiucjotu- 
stów kosztem bolszewików. (PAT)

Na W ę g r z e c h

Robotnicy praeufą
80 g o d z in  ty g o d n io w o !

Minister handlu w Budapeszcie 
interwenijował w konflikcie, jiaki 
ad dnia 9 czerwca wybuchł pomię 
dzy robotnikami zakładów stolar­
skich a pracodawcami. W strajku 
tym bierze udział 1000 robotników. 
Występują oni przeciwko 80-gO-

dzinnemu tygodniowi pracy. Mini­
ster p r z y r z e k ł  im wprowadzić od 
przyszłego tygodnia 48-godzinny 
tydzień pracy. Ponieważ Parla­
ment rozpoczyna za kilka dni ferjc 
letnie zarządzenie to wprowadzone 
będzie drogą dekretu. (PAT)

płac. F ala  obniżek —  do której 
zm ierzają kapitaliści —  m a być 
rozpoczęta przez zniżkę płac w 
najw iększem  niemieckiem p rzed ­
siębiorstw ie —  na kolejach (357 
tys. robotników  i 274 tys. u rzęd­
ników).

Sy tuac ja kolejnictw a niem iec­
kiego jest b. ciężka, co je st jednak  
w  znacznej m ierze w ynikiem  „go­
spodark i"  hitlerow skiej. N a niezli­
czone p arad y  i zjazdy  przew ożono 
niem al bezpłatnie, koleje m usiały 
finansow ać p ro p ag an d ę  za g ra ­
niczną (zw łaszcza —  przew óz tu ­
rystów ). Dość, że 2/3 przew iezio­
nych osób korzysta ło  ze zniżek 
cen b iletów  (64 proc.); w  p rze­
w ozie tow arow ym  60 proc. tra n ­
sportów  korzysta ło  z obniżonych 
ta ry f (przew ozy na „w alkę o p ra ­
cę", dla konkurencji z portam i ho- 
Ienderskiem i i t. p.).

Słowem —  tary fy  stały  się fik­
cją.

„P raw dom ów na" p ro p ag an d a  
h itlerow ska zapow iadała , że kole­
je, k tóre „w ydały" na „w alkę o 
p racę" do końca 1934 r. —  900 
milj., m ają  w  r. 1935 przeznaczyć 
na w alkę z bezrobociem  1,5 mil- 
ja rd a . O kazało się jednak, że su ­
m y te  uległy „redukcji" do 236 
milj. w ydanych i 420 milj. p rzew i­
dzianych i, że są to  zw ykłe, nor 
m alne inw estycje.

Koleje zużyw ają o sta tn ie  sw e 
rezerw y. O blicza się, że będą mu 
siały  w ynaleźć 280 milj. m arek na 
pokrycie deficytu i 150 milj. na 
przeprow adzenie p lanow anych ro­
bó t (na k tóre już w zięto 100 milj. 
z kasy  em erytalnej).

W  takich  w arunkach  kapitaliści 
z p. Schachtem  na czele p ragną  
przerzucić n as tęp stw a  h itlerow ­
skiego nierządu na kolejarzy , roz­
poczynając ofensyw ę na płace.

ZUBOŻENIE MAS
AUSTRJACKICH.

N askutek obniżenia p łac i p o ­
p ieran ia (w brew  zasadom  t. zw. 
ch rześc ijań r/ie j nauki społecznej), 
„lichw y k arte low ej" , nędza m as 
pracujących w  A ustrji pogłęb ia się 
coraz bardziej.

W ed ług  danych urzędow ych In­
sty tu tu  B adan ia K onjunktur obró t 
p roduk tów  konsum cyjnych obni­
żył się od r. 1932 o 15 proc., w 
tem —  o b ró t środków  żyw ności—  
o 8,5 proc., odzieży —  o 13 proc., 
bu tów  —  o 16 proc., sprzętu  do­
m ow ego —  o 51,35 proc.

M asy nie d o jad a ją  i w yniszcza­
ją  się coraz bardz ie j. Zw iązki fa­
szystow skie godzą się na ciągłe 
obniżki plac. W  niektórych za ­
w odach sta ry  i w ykw alifikow any 
robotn ik  o trzym uje płacę, p rzezna 
czoną dla... ucznia. W  czasie m a­
sow ego bezrobocia zm usza się gło 
dem robotników , by odrab ia li g o ­
dziny nadliczbow e. Są w ypadki 
p racy  od 6 r in o  do 8 w ieczorem  
(budow lani), po 70 godzin ty g o d ­

niow o!
W  tym że czasie przem ysł cu­

krow y w ypłaca dyw idendę 10— 15 
proc. (faktyczne dochody s ięga ją  
40 proc.), karte le  m ydlarsk i i p a ­
pierniczy podnoszą ceny o 20 proc. 
kartel m argaryny  now outw orzony 
podbija  ceny tego  p roduk tu , a  im­
porterzy  benzyny zw iększają  sw o­
je  dochody o 16 m iljonów  szylin­
gów .

Oto —  kto trac i i k to z a ra b ia  na 
„chrześcijańsk im ” faszyźm ie. 

PLACE ROBOTNIKÓW  
ROLNYCH W  POLSCE.

W edług  urzędow ej „S ta tystyk i 
P racy  (zesz. 1 rocznik XIV) ze s ta ­
w ienie p łac robo tn ików  rolnych 
szeregu państw  E uropy  daje  tak i 
w ynik, że P o lska  zna laz ła  się w, 
r. 1933 na szarym końcu. U w zględ 
niono cały szereg  w skaźn ików  
(1928 =  100), a w ięc poziom  p łac 
w  w alucie krajow ej (i w  złocie) 
w ynosił w  Polsce w  r. 1933 —  47, 
w  stosunku do kosztów  utrzyma­
nia —  66, w  stosunku do w sk aź­
ników  cen hurtow ych —  79, w  
stosunku do cen p roduk tów  rol­
nych —  90.

A zatem  w  Polsce w artość plac 
robotników rolnych spadła niżej, 
niż ceny produktów rolnych —  
w brew  tem u, co nastąp iło  w  p a ń ­
stw ach , k tóre w y k azu ją  te dane 
(Finlandia, N iem cy, W łochy).

JESZCZE O ROBOTNIKACH 
W  PRZEMYŚLE.

T enże sam  num er „S ta ty sty k i"  
przynosi dane co do stanu  za ro b ­
ków  w  przem yśle przetw órczym  
w  m. VIII 1934.

Do 10 zł. tygodniow o zarab ia ło  
(m owa tu  o zak ładach  za tru d n ia ­
jących 20 i w ięcej robotników ) —
12.2 proc. robotników, od 10 do 
20 zł. tyg. —  29,3 proc. rob., od 20 
do 30 zł. —  26,3 proc.; od 30 do 
40 zł. tygodniow o —  15,4 proc. 
robotników; od 40 do 50 zł. —  7,8 
p roc.; pow yżej 50 zł. —  zaledw ie 
9 proc. robotników.

Z tego w idać, że 67,8 proc. rob. 
w przemyje przetwórczym zara­
biało do 30 złotych tygodniow o,
83.2 proc. —  do 40 zł.

D odajm y jeszcze, że do 10 zł.
tygodniow o za rab ia ło : 67 proc.
chłopców , 45,2 proc. dziew cząt, 
15 proc. kobie t i 9 proc. m ężczyzn, 
do 20 zł. tygodniow o —  95.7 proc. 
chłopców, 92,9 proc. dziewcząt, 
55,7 proc. kobiet, 32,8 proc. m ęż­
czyzn.

P rzy ogólnym  niskim stan ic  za ­
robków  rzuca się w  oczy w ielka 
krzyw da kobiet i śm ieszne za ro b ­
ki m łodocianych.

(W.)

Zgon K. Srokowskiego
W  T ruskaw cu  zm arł znany 

dziennikarz i publicysta , b. poseł 
na Sejm krajow y  Galicji, K onstan­
ty  Srokow ski.

Z postępów techniki

Największa tama na świecie
B udow a najw iększej tam y rze­

cznej n a  św iecie, n a  rzece C o lo ­
rado w  St. Z jednoczonych jest o- 
becnie na ukończeniu. T am a  ta  
d ługości 370 m. w znosi się 222 m. 
nad poziom  rzeki. O lbrzym ia bu ­
dow la rów na się d rapaczow i 
chm ur o 60 p ię trach . Szerokość 
w ierzchołka tam y w ynosi 14 m. a 
p o d sta w a  jej 200 rn. Jej z a w a r­
tość kubiczna w ynosi 2293500 
m. i je s t w iększa od znanej p ira ­
m idy C heopsa. P rzy  budow ie ta ­
m y zużyto  3 m iljony beczek ce­
m entu, 6 m iljonów  tonn piasku  i 
97.000 tonn stali. K oszty budow y 
w yniosły 126,5 milj. dolarów . W y 
tw orzony  w  ten sposób  olbrzym i 
basen napełni się dopiero w  ciągu

DZIAŁ LEKARSKI

Poprzyjcie obozy czerwonych harcerzy!

Dr
m e d . H a u s w i r t
U/pnPrvr7nO skórne, płcioweWUlCIjUlIC M l rano 15-9 wlecz.
w **w leczn icy Dwor- Nowogrodzka Afi 
cowej" Chmi e l na 4 9 ------------------- “ U

Dr. Z. Fajncyn 36
Weneryczne, płciowe, skóry

dw óch la t w odą  rzeki C olorado. 
B udow a tam y spow oduje  podnie­
sienie się poziom u rzeki C olorado 
n a  p rzestrzen i 184 km. D opływ  
rzeki położonej najb liżej b u d u ją ­
cej się tam y, podniesie się rów ­
nież na długości 56 km. O lbrzym i 
zbiornik  w ody w ynosić będzie 587 
km. kw . i będzie o 50 km. kw. 
w iększy od  jeziora B odeńskiego.

70-letni student
P a ra sa  angielska n a  obszarze  

całego Im perjum  je st w  nastro ju  
w ybitn ie jubileuszow ym . Po w y­
czerpaniu  tem atów , zw iązanych  
z dw udziestopięcioleciem  w stąp ie ­
nia na tron k ró la  Jerzego , zam ie­
szcza obecnie doniesienia o róż­
nego rodza ju  oryginalnych  niekie­
dy jubileuszach. M iędzy innemi w  
osta tn im  czasie doniesiono o pew ­
nym studencie, k tó ry  urodził się 
w  tym  sam ym  roku i dniu, co 
król Jerzy  V, t. j. 3 czerw ca 1865 
r. i od  1910 r. je s t studentem  un i­
w ersy te tu  w  K ath iaw ar. Z apy ta­
ny przez jednego  z m iejscow ych 
dziennikarzy, d laczego ta k  późno 
rozpezął stud ja, s tuden t liczący 
obecnie 70 lat, ośw iadczył, żc na 
naukę nie m oże być n igdy za- 
p ó in o .
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Ostre słowa prawdy

Rugi w ubezpieczeniach społecznych
Zacaęłc się za czasów p. Prysto- 

ra. „Sanacja" sądziła, iż siła nasze 
go obozu politycznego, polega wy­
łącznie na wpływcah... w Kasach 
chorych. Odebrać im posady w 
tych Kasach mówili „sanatorzy" 
a PPS. — „skończona".

Zapowiedź wykonano, wypędza 
jąc z Kas chorych w latach 1929— 
1930 około 1.500 pracowników, 
członków naszej Partji lub też 
członków klasowych Związków za 
wodowych. Rozwiązano, bez jakie­
gokolwiek uzasadnienia, Zarządy 
Kas chorych, obsadzając stanowi 
ska komisarzów „swoimi" ludźmi. 
A jacy to byli „swoi ludzie", — 
wiadomo. Panu Prystorowi długo 
zapewne pozostała w pamięci dy­
skusja sejmowa w tej sprawie. Jego 
następca w Min, Opieki kontynuo­
wał w dalszym ciągu politykę ru ­
gów personalnych, również oświe­
tlaną krytycznie w Sejmie przez 
naszych posłów.

Od 1931 r. nastąpiło pewne uispo 
kolenie w tej dziedzinie. Przypusz­
czano, że „sanacja" spostrzegła się, 
iż te nadzieje, jakie pokładała we 
wszystkich swoich... Nadziejach, za 
wiodły. „Sanacja" — sądzono —

BEZSENNOŚĆ
w y n isz c z a  o rg a n izm

a powstaje często wskutek zaburzeń 
układu nerwowego. Roślinne środki 
nasenne nic wywołują stępienia i za 
ni ku wrażliwości nerwów oraz nie 
powodują przyzwyczajenia. Zioła Ma- 
gistra Wolskiego „Pasiverosa" zawie 
rają znaną roślinę egzotyczną o wy­
bitnych własnościach uspakajających 
Passiflorę (Kwiat Męki Pańskiej). 
Łagodzą one zaburzenia systemu 
nerwowego (nerwicę serca, bóle i za­
wroty głowy, uczucie niepokoju, hi- 
sterję) i sprowadzają krzepiący, na­
turalny sen. Ze względu na swe ła­
godne działanie, pozbawione szkodli­
wych wpływów ubocznych, mogą być 
stosowane, bez obawy przyzwyczaje­
nia przez wszystkich bez różnicy 
wieku.
ioła ze z n a l .  ochr. „PASIVEROSA"
do nabycia w  aptekach i drogerjach
(składach aptecznych).

Wytwórnia Magister E, 
Warszawa, Złota 14, m. 1.

Wolski,

czuje, iż ponosi odpowiedzialność 
za ubezpieczenia społeczne i jest 
już bardziej ostrożna, zwłaszcza, 
że rozpoczęto wielką akcję, wpro­
wadzenia ubezpieczeń inwalidz­
kich, choćby w tej nędznej formie, 
w ;akiej je BBWR uchwalił.

Spokój panował w dziedzinie per 
sonałnej, aż do chwili, gdy dó rzą­
dów przyszła w Min. Opieki nowa 
para władców pp. Packmkowski ; 
Jastrzębski.

Rządzi ubezpieczeniami p. min. 
Jastrzębski, i on jest faktycznie od 
powśedzialiny za wszystkie posunię 
©la personalne i rzeczowe w dzie­
dzinie ubezpieczeń. Rządzi, jak ty ­
powy „sainator", i w sposób swoi­
sty. Tajemnicze biuro personalne, 
kartoteki chowane niemal w ka­
sach pancernych, tajemniczy i groź 
ni szefowie personalni. Dotychczas 
było to raczej kosztowną tragifar 
są, jakże jednak bolesną dla tych, 
którzy p. Jastrzębskiemu podłe - 
gają.

Napisaliśmy, że p. miin. Jastrząb 
ski rządzi w sposób swoisty t. zn. 
reorganizuje bezustannie, jak to 
czynił w Monopolach państwo­
wych, aż zdezorganizował ostatecz 
nie. Obserwując tę ruinę, którą są 
dzisiaj ubezpieczenia społeczne, me 
możemy się oprzeć wrażeniu, że 
jest to akcja świadoma., na poży­
tek i chwałę „Lewjatana" wykony 
wana.

A p. min. Jastrzębski się do te­
go celu wyjątkowo nadaje. Po 
pięknej bojowej i rewolucyjnej 
przeszłości, odszedł od nas. Powo­
dy? Wiadomo. Byliśmy dla niego 
zbyt „oportunistyczni", wobec cze 
gó... poszedł — na dygnitarza „sa­
nacyjnego".

Rugi personalne są, naszem zda­
niem, jednym ze środków zniszczę 
niia ubezpieczeń społecznych w 
Polsce. Nie wystarczy pogarszać 
ustawy, obniżać składki, ograniczać 
świadczenia. To pierwszy krok dó 
piero, a następny to odpowiedni 
skład personalny. Trzeba mieć ze 
spół osobowy, który się tej nędznej 
roli podejmie. Nie wszystkie cha­
raktery można złamać, wobec cze

M ały  f e l i e to n
Renesans błazna

go trzeba się pozbyć ludzi z charak 
terem. Pokazywano nam dalsze li­
sty osób, które mają być w najbliż 
szym czasie zwolnione. Przerazi­
liśmy się. To już nie jest walka z 
naszym obozem politycznym, to 
poprostu walka z ludźmi charakte­
ru.

Z niezmiernym trudem udało się 
(przy czynnej pomocy naszego cbo 
zu) wychować kadry pracowników 
ubezpieczeń społecznych. Było 
wśród nich wielu członków naszej 
Partji, byli ludzie, z którymi łączył 
nas tylko wspólny warsztat pracy. 
Ideologicznie było wielu z nich 
nam obcych, w każdym razie dale­
kich. Wielu z nich wypędzono 
przed taty sześciu. Została jeszcze

MYDŁO i 
PUDE
O L A

DZIECI 
?
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BEBE SZOFHAHA

nieliczna grupa, która chciała ra 
tować resztki ubezpieczaj społecz 
nych.

Rugi czerwcowe (oczywiście i na 
słępne) mają na celu pozbycie się 
tej grupki, która ocalała przed po 
gromem r. 1929/30. Kiedy 'tych pet 
cowników nie będzie, walka prze 
ciw ubezpieczeniom społecznym, 
będzie łatwiejsza. „Kapitalizacja' 
nie znajdzie na tym odcinku już 
żadnych przeszkód. Skończy się 
talk znienawidzony „światopogląd 
emerytalny".

Nie będziemy rozdzierali szat na 
temat ogromu nędzy i nieszczęść 
osobistych, jakie wywołały rugi 
czerwcowe w ubezpiecza! ni ach spo 
łecznyoh. Wypędzeni — to stara 
gwardja doświadczonych i ideo 
wych pracowników społecznych, 
których żaden kacyk nie potrafi 
złamać. Z tych powodów nie ape­
lujemy do uczuć litości pp. Pacior 
kowskiego i Jastrzębskiego, mimo, 
iż pozbawili warsztatu pracy dzie­
siątki osób, które stworzyły ubez­
pieczenia społeczne w Polsce Cho­
dziło nam jedynie o ujawnienie 
tych metod, jakiem! posługują się 
renegaci ruchu robotniczego, w wal 
ce ze zdobyczami społecznemi kła 
sy robotniczej.

AL. DEK.

Kolejny występ
Parę dni temu p. Mussolini wygło­

sił przemówienie na temat awantury 
abisyńskiej, w którem z właściwą 
sobie butą i arogancją m. in oświad­
czył, że opinja świata, przeciwsta­
wiająca się krwawym rzeziom w o. 
jennym, — to „śmieszna kukła, któ­
ra zostanie spalona ogniem patrio­
tycznym czarnych koszul"... Tym sio 
worn p. Mussolini'ego towarzyszył 
ryk syren okrętów, wiozących do A- 
fryki transporty mięsa a/rmatniego, 

tym słowom wtórowało wściekle 
ujadanie prasy faszystowskiej ( in . 
nej we Włoszech wydawaó nie wol­
no), trąbiącej marsze wojenne i prze 
chwalająeej się dumnie, że „przemó 
wienia łobourtystów angielskich nic 
zdołają powstrzymać okrętów włos■ 
kich“.

Drwiny i  przechwałki włoskiego 
„wodza narodupodążającego przed 
wojennemi śladami — kajzera, wy­
wołały odźwięk odpowiedni, Prasa 
angielska (nie socjalistycana, lece 
zbliżona do Rządu p. Baldwina), nie. 
tylko udzieliła p. Mussolini'emu su- 
rowej odmonicji w niemiłej dlań 
spraioie „opinji publicznej", lecz 
przypomniała zarazem o istniejącym  
traktacie włosko - francusko - an. 
gielskim z r. 1908, którego klauzule 
nic pozwało.ją bynajmniej p. Musso­
lini1 emit rządzić się na terenie a fry . 
kańskim w taki sposób, jakby to by­
ły v.p. koszary jakiegoś tam bataljo- 
nu czarno umundurowanych drabów. 
Zwrócono też uwagę „opatrznościo­
wego mę£a“ na to, że zarówno Wło. 
chy, jak Abisynja są członkami Ligi 
Narodów, i że Rząd faszystowski zgo 
dzil się juz przecie na rozjemstwo 
tej instytucji.

Naturalnie, żedne przemówienia— 
okrętów włoskich nie powstrzymają, 
mbgą to natomiast uczynić bardzo 
skutecznie — angielskie armaty, 
strzelające zresztą nie z nienawiści 
dla faszystów, ani z miłości dla etjo- 
pów, lecz poprostu — dla obrony im­

perialistycznych interesów angiel­
skich, tym  razem sprzecznych z za. 
miarami włoskiego Duce. Żc mu się 
ziemia pali pod stopami i że zc wszy­
stkich sił prze do wojny kolonialnej 
— niema w tern nic dziwnego. Fa­
szyzm włoski politycznie i gospodar­
czo jest już dziś bliski bankructwa, 
musi więc perspektywami zamorskich 
triumfów i  „mocarstwową“ gadani. 
ną p. Mussolini'ego mroczyć i oszo­
łamiać umysły, musi grać va banąne 
i  puszczać się na wszelkie ryzyko, aby 
tylko opóźnić moment haniebnego u- 
padku. Nie należy też zapominać, że 
włoski przemysł wojenny rozwinął się 
świetnie, właśnie za rządów p. Mus. 
soliniego i że włoscy „handlarze śmicr 
ci", popierający reżym faszystowski, 
pragną podwoić swoje dywidendy.

Ale mimo to wszystko, ordynarnym, 
bufonadom p. Duce nie należy przy­
dawać nadmiernego znaczenia. P. Mus 
solini w ciągu swej urozmaiconej kar 
jery życiowej mówił już i  pisał naj, 
rozmaitsze rzeczy. W swych rewolu­
cyjnych czasach p. Mussolini pisał 
np.: „Bóg nie istnieje; religja wobec 
nauki jest absurdem, w praktyce — 
niemorałnością, w człowieku — cbw, 
robą...“ A później, znacznie później, 
gdy trzeba było umocnić się w siodle 
władzy, radykalny ateusz—p*~Musso 
lini zawierał, jak wiadomo, pakty 
lateraneńskie i w Watykanie składał 
czołobitne hołdy... Teatralne pozy i 
grzmiące słowa p . Mussolini'ego prze 
naczone są dla ulicznej gawiedzi. 

Ta wojowniczość pachnie — rekwizy­
tornią, a wiclomówny „wódz" — sam 
jest w strachu.

BD.

f—— Brykieta gazowo-toksyczna—
„ B R Y T O X ”
wg. przepisu Państw. Zakł. Higjeny
TĘPI PLUSKWY robactwo
a S l T e l .  9-00-19
Sprzedaż we wszystkich składach 

aptecznych i mydlarniach.

Jak jest z tą wystawą

P rz e g lą d  p ra s y

Kroniki staryżytne milczą o tern, 
jak bauńli się i jakich rozrywek uży­
wali pierwsi ludzie na ziemi. Wy­
obrażam sobie, że w przereklamowa­
nym raju, w którym żyli nasi pierw­
si praojcowie, musiały panować pie­
kielne nudy.

Oczywiście przez pierwsze, miodo­
we miesiące, państwo Adamostwo 
nie nudzili się ale miodowe miesiące 
nie trwają bez końca, a tu ani towa­
rzystwa odpowiedniego, ani radja, 
ani rewji, ani „sanacji", ani prasy 
endeckiej, ani wogóle nic takiego, 
czemby człowiek mógł się rozerwać, 
nie było. Co ta biedna matka nasza 
Ewa robiła w dzień jesienny i ponu­
ry, kiedy od rana do wieczora mżył 
kapuśniaczek, a wyjść nie było do- 
kąd, a spacerować po raju niesposób 
było, ponieważ raj nie był skanalizo­
wany i grzęzło się w błocie po kost­
ki. Cóż jej, niebodze, pozostawało? 
Rozmowy z mężem lub z wężem? 
Dziękuję, to dobre dzień, dwa, ale 
nic całe życic.

Biedna Ewa!
Dopiero Grecy pierwsi zaczęli się 

bawić. Bawili się kosztem■ bliźniego. 
Były to dwie kategorje bliźnich do­
starczający rozrywek. Jedni bawili 
bliźnich aktywnie t. j. swoim dowci­
pem, inni bawili bliźnich swoim ko­
sztem. Byli to bądź kalecy, bądź kar­
ły. Już papa Homer wspomina, żc 
bogowie pokładali od śmiechu, gdy 
kulawy Wulkan kusztykał przez 
Olimp.

Dopiero w wiekach średnich poja­
wiają się zawodowi trefnisic i błazny. 
Nietylko panujący utrzymywali przy 
dworze karłów, karlice i błdznów, 
ale leażdy szanujący się patrycjusz 
uważał sobie za punkt honoru posia­
danie wśród swoich dworzan trefni- 
sia.

Niektórzy z tych błaznów, dzięki 
swemu dowcipowi i szybkiej orjen- 
tacji, zapisali się to kronikach. Słyn­
ny był błazen Triboulet, na którego 
żyaie sprzysięgło się kilku dworzan I

królewskich. Triboulet poskarżył się 
królowi.

Król odpowiedział'.
— Kto ciebie zabije, ten po dzie­

sięciu minutach będzie wisiał.
— Wolałbym, Wasza Królewska 

Mości, żeby on wisiał dziesięć minut 
przedtem — odparł Triboulet.

Gdy król Karol zapytał Tribouleta, 
czy zamieniłby się z nim na stanowi- 
ska, Triboulet z miejsca odparł: 
Nie!

— Co, nie chciałbyś zostać kró­
lem Francji? — zapytał król.

— Owszem, ale wstydziłbym się 
mieć takiego błazna, jak  Wasza 
Królewska Mość.

Trzeba przyznać królewskim, błaz­
nom, że mieli, odwagę mówienia 
swym toładcom prawdy to oczy, bez 
owijania w bawełnę. Taki Scoggan, 
błazen królotucj angielskiej Elżbiety, 
naraził się swej pani i władczyni 
prawdomównością i królowa przepę­
dziła go z dworu. .

Po pewnym czasie Scoggan wrócił 
na dwór. Królowa, zapytała go:

— No i co, będziesz mi jeszcze wy­
tykał m.oje sprawowanie?

— Uchowaj Boże — odparł Scog­
gan — nigdy nic powtarzam rzeczy, 
o których trąbi cały Londyn.

Dopiero Ludwik X IV  przepędził 
błaznów i trefnisiów z dworu i oto­
czył się, uczonymi. Za jego przykła­
dem poszedł Fryderyk Wielki.

Obecnie władcy znowu otaczają 
się bładnami, trefnisiami i karłami. 
Niestety, błazny dzisiejszych wład­
ców nic mają odwagi mówienia swym 
panom, prawdy w oczy. Prawdę i do­
wcip zastąpili pochlebstwem i  lizu- 
stwem.

Carowna Zofja, siostra Piotra 
Wielkiego, urządziła ślub karła z 
karlicą i na wesele zaprosiła wszy­
stkich, karłów z całej Rosji.

1 dzisiaj zdarza się, że karły łączą 
się. i zjeżdżają sic z całego państwa. 
Ale to już nic będzie wesele. To zgo-- 
ła inaczej będzie się zwało... ~.Z2 

ULTIMUS.

Niedawno cytowaliśmy z „Ilu­
strowanego Kurjera Codzienne­
go korespondencję o pawilonie 
polskim na wystawie w Brukseli.

„I. K. C. w najaskrawszych sło 
wach krytykował urządzenie pa­
wilonu i eksponaty, twierdząc, że 
kompromitują one Polskę.

Tymczasem drugie prorządowe 
pismo „Kurjer Poranny" pisze coś 
wręcz innego:

Z zadowoleniem można stwier­
dzić, że opisy polskiego pawilonu 
są dla nas bardzo przychylne. Mię 
dzy innymi „Btoile Belge" wy­
różnia pawilon polski spośród 
wszystkich innych, podkreślając 

jego celowe urządzenie i wyzyska­
nie szczupłości miejsca dla jak- 
najbardziej racjonalnego zobra­
zowania twórczości polskiej.

Dziennik ten podziwia harmonję, 
z jaką twórcy pawilonu przedsta­
wili zwiedzającym wszystkie dzie 
dżiny życia gospodarczego Pol­
ski. Znajdujące się w pawilonie 

eksponaty przekonywują lepiej, 
niż jakakolwiek inna propaganda 
o poczesnem miejscu, lrtóre Pol­
ska zajmuje w gospodarstwie 
światowem. Podobnego zdania 
jest również dziennik „Le Soir“. 

Dalej „Kurjer Poranny" cytuje 
głosy innych pism belgijskich, po­
chlebnie oceniające pawilon Pol­
ski, który zresztą, dodajmy dla 
pamięci zawalił się częściowo.

Jakże sz więc jest naprawdę. 
Które z obu „dobrze poinformo­
wanych" pism ma rację?

S-ek.

ZAMKNIĘCIE DRUKARNI 
„CZASU11

„Czas", jak może i umie wysłu­
gi,je się sanacji, zwłaszcza home- 
ryckie boje stacza w obronie ordy 
nacji wyborczej za mandaty, które 
przyrzeczono konserwatystom. Ale 
„Czas" od dłuższego czasu pozwą 
lał sobie na atakowanie gospodar­
ki komisarycznego zarządu m. st. 
Warszawy. Były snać jakieś we­
wnętrzne na ten temat w „sana­
cji" rozterki i p. Starzyński nie 
przypadł pp. konserwatystom z 
„Czasu" do gustu.

I oto onegdąj spadła, jak grom z 
jasnego nieba kara na „opozycjom! 
stów" z Czasu. Oto, jak pisze 
„Wieczór Warszawski":

„W dniu 17 b. m. niespodziewa­
nie przybyła do lokalu drukami 
przy ul. Szpitalnej 1 komisja, wy­
delegowana przez wydział budowla 
ny zarządu miasta. W skład komi­
sji wchodziło 10 osób. Kamisja za­
bawiła w drukami czas dłuższy, o- 
glądająe jej urządzenia. Nie pozo­
stawiono na miejscu żadnego pro- 
tokułu badania komisyjnego, lecz 
protokuł ten nadesłano dopiero 
wczoraj w godzinach popołudnio­
wych.

Protokuł badania komisyjnego, 
bardzo obszerny, podpisany jest w 
zastępstwie prezydenta miasta, 
przez p. Strzeleckiego. Zawiera on 
decyzję o opieczętowaniu drukar­
ni i wymienia przyczyny zamknię­
cia. Komisja stwierdziła, iż dru­
karnia zagraża bezpieczeństwu pu 
blicznemu, iż podłoga wykazuje 
braki i t. p.“
No i drukarnię zamknięto. A 

drukarnia spokojnie, nie zagrażając 
bezpieczeństwu istniała sobie od 
roku 1906, drukując m. in. „Epo­
kę", „Gońca", „Kurjer Polski", 
„Dzień Polski" itjp.

„Czas" przeniósł się do innej 
drukami i wyszedł w zmniejszo­
nym formacie; o całym zaś wypad 
ku z goryczą, ale grzecznie pisze:

„Zawiadamiamy naszych Czytel­
ników, że z dniem dzisiejszym zmu 
szeni jesteśmy zmienić na okres 
przejściowy format naszego pis­
ma.

Powodem tej zmiany jest nagłe 
zaniknięcie naszej drukami przy 
ul. Szpitalnej 1, przez Zarząd Miej. 
ski miasta stoł. Warszawy, z któ­
rego polecenia zarządzone zostało 
najpierw w dniu 17 czerwca b. r. 
komisyjne badanie drukami, a za­
raz następnego dnia o godz. 15-ej 
w trakcie składania numeru całko­
wite jej unieruchomienie.

Sposób i termin wykonania tego 
zarządzenia powoduje zmianę for­
matu oraz opóźnienie dzisiejszego 
numeru, naraża nasze wydawnict­
wo na poważne straty, a przede- 
wszystkiem pozbawia naszych dłu­
goletnich współpracowników w 
drukami pracy.

Przeciwko tej krzywdzącej na­
sze pismo i naszych współpracow­
ników decyzji, składamy odwoła­
nie na drodze prawem przewidzia­
nej".
Prorządowemu pismu nic wok'o 

zbytnio brykać.
ORDYNACJA WYYBORCZA 
Ludzie w „sanacji" są z projek­

tu ordynacji wyborczej BB. nieza­
dowoleni. Oczywiście nie mają od 
wagi by się przeciwstawić w spo 
sób jawny, zdecydowany. Szepczą 
raczej po kątach i wypłakują się 
w kamizelki jeden drugiemu. Ale 
jednak pewien ferment istnieje, 
który niewątpliwie przyczyni się 
do pogłębienia rozdźwięków, panu­
jących w „sanacji" i niewątpliwie 
przyśpieszy jej rozkład. Taki np. 
„Dziś , który dotąd był prorządo- 
wy pozwala sobie na wyraźne ata 
ki przeciw projektowi ordynacji 
wyborczej.

Tenże „Dziś" pisze o drugi®

jeden z dzienników obozu rządzą­
cego, będący ostatnio organem t. 
zw. „lewicy sanacji" manifestuje 

swój stosunek do nowej ordyna­
cji zamieszczeniem prawie in eks- 
tenso... wszystkich przemówień o- 
pozycyjnych.
Odnosi się to do „Kurjera Poran­

nego", który w sprawie ordynacj' 
wyborczej nabrał wody do ust. 
Sprawozdania z Sejmu zamieszcza 
ale 9wego stanowiska nie ujawn a 
Pochwalać dzieła p. Podoskiego 
nie może, a ganić nie chce. Jedynie 
prasa brakowa, przeróżne „czer- 
woniaki" entuzjazmują się i piszą 
przeróżne idjotyzmy na temat „wal 
ki z partyjr.ictwem", która ma być 
przeprowadzona za pomocą nowe­
go systemu wyborczego.

„Dziś" oczywiście przesadza rre 
co, pisząc o fermentach, panują­
cych w „sanacji" i o niezadowole­
niu t. zw. lewicy. Jak już podkre­
ślaliśmy, ci panowie na nic się t ie  
zdobędą. Głos jednak pisma, które 
dotąd bliskie było rządzącemu o- 
bozowi jest charakterystyczny. Pi­
sze ono:

Sprawa nowej ordynacji wy­
wołała niezwykle znamienne po­
sunięcia na arenie politycznej: 
oto w grupach i klubach lewicy 
zaobserwować można dążność do 
stworzenia jakiejś wspólnej podsta 
wy, płaszczyzny działania, która- 
by umożliwiła konsolidację całego 
ruchu radykalno - lewicowego.

Na terenie młodzieżowym do­
szło już do pewnych kontaktów, 
czego wyrazem była rozrzucana 
na terenie Uniwersytetu odezwa 
podpisana przez młodzież socjali­
styczną i komunistyczną. Mówi się 
również o przyłączeniu się do 
wspólnej akcji lewych odłamów b. 
Legjonu Młodych.

Jak podawaliśmy już kilkakrot­
nie, w t. zw. BBS. i ZZZ. nurtują 
prądy ugodowe i chęć stworzenia 
wspólnego frontu robotniczego z 
PPS.

Słowem, jesteśmy świadkami 
nowego, niezmiernie ciekawego 
przegrupowania sił społeczno-poli­
tycznych.

WYSIEDLENIE ŻYDÓW.
Na posiedzeniu rady gminy Miedź 

no, jak donosi częstochowska „Ga­
zeta Narodowa" i co przedrukowy- 
wuje warszawski organ et.decii, ie„ 
den z radnych endeckich zgłosił 
wniosek, domagający się wys’edle 
nia wszystkich żydów z  terenu lej 
gminy. Wniosek upadł, bo w radzie 
gminnej matoły endeckie nie miały 
większości.

W związku z tym idjotycznym i 
demagogicznym pomysłem „Kurjer 
Poranny" pisze:

Puśćmy wodze fantazji. Czemże 
gorsza jest Wąsosz od Miedźna? 
Dlaczegóż nie można Żydów wysie 
dlić z Wąsoszy. Zaczyna się wielka 
migracja Żydów w Polsce. Koleje 
i autobusy są przepełnione: wożą 
tylko Żydów. Z Miedźna do Dzis- 
ny, z Dzisny do Głowna, z Głowna 
w Pińczowskie. Szosami ciągną 
sznury furmanek, rozwożące wy­
siedlonych Żydów.

Można żydów nie kochać, można 
nie kupować w żydowskich skle­
pach, można być antysemitą. Ale 
nawet, będąc antysemitą choćby 
najzagorzalszym, niekoniecznie 
trzeba być głupcem, dla którego 
wszystkie interesy zamykają się w 
granicach gminy Miedźno. Gmin­
nemu radnemu „narodowemu" wie 
le wybaczyć można. Nawet taki 
egoizm i sobkostwo w antysemi­
tyzmie. Ubedzy duchem często nie 
wiedzą, co czynią.

Ale od organu stronnictwa, któ­
re antysemityzm stawia na czele 
swego programu, możnaby, u li­
cha, wymagać, aby ten antysemi­
tyzm traktował w skali nieco szer­
szej, niż granice gminy Miedźno i 
interesy swych czytelników tam 
zamieszkałych.piśmie sanacyjnem:

„Charakterystyczne® jest, iż S-EK.

Z sa li  s a d o w e j  w  s to lic y
Dwie młode dziewczyny i dwa wyroki

Sąd Okręgowy rozpatrywał wczo 
raj dwie sprawy dwueh młodych 
dziewcząt, oskarżonych o przyna­
leżność do organizacji komuoistycz 
nej.

W jednej ze spraw przed sądem 
stanęła 19-letnia Halina Karpowi­
cz ówn a córka sędziego, studentka. 
Sąd skazał ją na 2 lata więzienia,

zawieszając karę na lat 5- Bronił 
adw. tow. Benkiel.

W drugiej sprawie oskarżoną by 
ła Henryjeta Grinberg 1st 23, rów 
nież studentka. Sąd skazał ją na 
3 fata bez zawieszenia kary i po­
zostawił na wolności za kauqą 
500 zł. IK.



mmmmmm i SfT. 4 msm

Odwrót Wielkiej Brytanii
przed żądaniami Hitlera

LONDYN. — Najciekawszym 
szczegółem ogłoszonego dnia 18 
b. m. porozumienia morskiego nie­
m iecko'-- brytyjskiego jest przyzna 
r.ie Niemcom parytetu  w zakresie 
łodzi podwodnych.

W chwili obecnej flota brytyjska 
liczy 54 łodzie podwodne, tyleż 
więc teoretycznie przyznano Niem 
com. Ze strony niemieckiej zgo­
dzono się jednak na to, że z tego 
kontyngentu Niemcy w ciągu usta . 
lonych okresów budowy, k tóry  po 
ćobno wynosić ma 7 lat, wybudują 
tylko 45 proc. przyznanego im pa­
rytetu, co wynosiłoby mnie; w ię­
cej 24 lub 25 łodzi podwodnych.

Ja k  się dowiaduje korespondent 
PAT., to nadzwyczajne ustępstwo 
brytyjskie na rzecz Niemiec na­
stąpiło w skutek całkowitego arze 
czenia się ze strony Niemiec p ra ­
wa posiadania jednej z kategoryj 
zbrojnych jednostek morskich, a 
mianowicie aerom atek. Na podsta 
wie stosunku 35 proc. tonażu bry­
tyjskiego, Niemcy miałyby prawo 
wybudowania dwuch aerom atek 
po 22 tys. ion każda. Aeromatki 
te stanowiłyby, rzecz oczywista, 
bezpośrednie niebezpieczeństwo 
dla W. Brytanji. (PAT).

Rząd niemiecki ma zachować 
zasadę 35 proc. w stosunku do po 
szczególnych kategoryj okrętów 
wojennych, lecz zastr- ega sobie 
prawo zwiększenia tego stosunku 
w ramach ogólnego tonażu w ka- 
tegorji łodzi podwodnych.

W razie gdyby powstała sytu­
acja, która, zdaniem Niemiec, w y­
magałaby zwiększenia ustalonego

dla łod zi podw odnych śtosunku 451-.owuy. By zapewnić sobie pozor-
proc., Rząd niemiecki nawiąże 
„przyjazne tokowania w tej spra­
wie z Rządem angielskim ‘ (ATE).

Widać z łych depesz, że Anglja 
zdobyła się na krok bardzo ryzy-

ce bezpieczeństwo dała Niemcom 
„carte blanche1' do odbudowy ich 
floty podwodnej, która tyle nie­
szczęść wyrządziła w czasie Wiel 
kiej Wojny.

Stanowczy protest Francji
Na posiedzeniu Rady Ministrów 

Laval omówił angielsko niemie­
ckie rokowania morskie oraz od­
powiedź francuską na komunikat 
angielski w sprawie rokowań.

Odpowiedź francuska miała być 
dnia 18 b. m. doręczona w Londy­
nie.

Z koł miarodajnych donoszą, że 
odpowiedź francuska w słowach 
grzecznych, lecż stanowczych p o d jsie . 
kreślą, że p zyznanie Niemcom 35 |

proc tonażu floty brytyjskiej na- 
rusza równiwagę, ustaloną przez 
traktat waszygtoński. Ten stan 
rzeczy musiałby pociągnąć za so­
bą udzielenie Francji wolnej ręki 
w zakresie budowy nowych jed­
nostek morskich. Poza tern nota 
francuska powołuje się na dekla­
rację londyńską z dnia 3-go lutego 
i na uchwały konferencji w Stre-

Radykałowie ostrzegają
przed agitacją faszystów

PARYŻ. W dniu 18 b. m. toczy­
ły się obrady parlam entarnej gru 
py radykałów  w sprawie ostatnich 
wystąpień lig faszystowskich, a w 
szczególności ,,Croix de Feu". B. 
minister Cot i Gaston M artin zw ra 
cali uwagę grupy na rozwój orga­
nizacji ,,Croix de Feu", jej spraw ­
ność mobilizacyjną i środki, ja- 
kiemi rozporządza.

Szczególnie zaniepokoił mów­
ców radykalnych fakt, iż w zebra­
niu ,,Croix de F eu“ w Algierze 
wzięły udział oddziały lotnicze

zatacza coraz szersze kręgi, przy 
czem widoczne jest, że znajduje 
posłuch w kołach wojskowych, 
szczególnie w lotnictwie.

Do „Croix de Feu" należą liczni 
oficerowie i  podoficerowie rezer­
wy. Biorąc powyższe pod uwagę, 
grupa radykalna zw raca uwagę 
Rządu na konieczność utrzym ania 
na porządku dziennym obrad Izby 
dyskusji nad sprawozdaniem dep. 
Rucarta o wypadkach z dnia 6 lu­
tego oraz nad sprawozdaniem dep. 
Chauvin w sprawie n-anifestacyj

Propaganda fig „patriotycznych" ulicznych. (PAT)

Na drodze ku „deflacji“
Uchwały Rządu Francuskiego

PARYŻ. Na posiedzeniu Rady j Tegoroczny deficyt kolei rest obfi
M inistrów omawiano, w ramach 
ogólnego programu finansowego, 
sprawę budżetu kolei francuskich.

Uchwała genewska

40 godz. tydzień pracy
i utrzymanie zarobków

GENEWA. Komisja dfta sprawy 
40-godzinnego tygodnia pracy przy 
jęła 35 głosami przeciw  2 projekt 
rezolucji, dotyczącej gwarancji 
utrzym ania poziomu płac przy o- 
pracowaniu Konwencji w sprawie 
40-godzinnego tygodnia pracy.

Konferencje, przyjąwszy pro-

Hiszpania
pod znakiem uwstecznienia

PARYŻ. Z M adrytu donoszą: 
G ab ire t Lerroux zakończył swe 
prace nad reform ą konstytucji. 
Projekt rządowy przewidkije 
„wzmocnienie władzy wykonaw­
czej".

Pozatem  projekt rządowy, za­
chowując zasadę rozdziału kościo. 
la od państwa, przyznaje szereg

praw  k o śc io ło w i katolick iem u.
Projekt ustaw y o zmianie kon­

stytucji będzie przedłożony Kor- 
tezom po ferjtaoh letnich.

Projekt ten oznacza znaczne u- 
wstecznienie Hiszpanji pod wzglę­
dem konstytucyjnym. Konsolida­
cja reakcji ma swoją logikę.
N *

Na straży konstytucji
i w służbie pokoju

i

PRAGA. D n ia . 18 b. m. odbyło 
się pierwsze konstytucyjne posie­
dzenie Izby posłów i Senatu. Prze 
wodniczącym Izby został obrany 
b. M inister Obrony Narodowej 
Bradacz, a przewodniczącym Se­
natu dotychczasowy prezes tow, 
dr. Soukop.

Na posiedzeniu Izby Premjer 
M alypetr wygłosił dłuższe expose, 
w którem  poruszył zagadnienia 
polityki wewnętrznej i zagranicz­

nej, M. in. Premjer zaznaczył, że 
Rząd nie będzie tolerował żad­
nych wystąpień antykonstytucyj­
nych, Polityka zagraniczna Czecho 
słcwacji będzie się opierała nadal 
na tych samych wytycznych, co 
dotychczas, a mianowicie ca pak­
cie Ligi Narodów, na poszanowa 
niu traktatów międzynarodowych 
i na dążeniu do konsolidacji po 
koju.

Polska — Niemcy
Wizyta floty polskiej w Kilonji

BERLIN. Podano dnia 18 b. m. 
do Wiadomości publicznej, że w 
dniach od 24 do 26 lipca b r. przy 
będą do niemieckiego po tu w o­
jennego w Kilonji dwa kontrtor- 
pcdowce oolskie.

Sprawa włamania
do,.K urjera Lwowskiego11

Przed kilku dniami dokonano 
we Lwowie w łam ania do drukam i 
„Kurjera Lwowskiego", gdzie usz­
kodzono 3 linotypy.

W toku dochodzenia, wdrożo­
nego przez władze policyjne, aresz 
towano d n ii 18 bm studenta p ra ­
wa Uniwersytetu J. K. Leszka Bo­
bowskiego, k tóry  w swoim czasie 
zajęty był w ekspedycji „Kurjera 
Lwowskiego.

A resztowanie nastąpiło na pod­
staw ie znalezienia pewnych dowo­
dów rzeczowych. Dalsze śledz­
two w toku. (PAT).

Przyjazd tych okrętów ma mieć 
charakter rficjalnej wizyty mary­
narki polskiej, złożonej marynarce 
niemieckiej.

Będzie lo  pierwsze oficjalnie 
^potkanie morskich jednostek wo­
jennych polskich z niemieckiemu

Zwolnienie
b. pos ła  Idzikowskiego

We w torek zwolniony został z 
więzienia b. poseł Idzikowski.

Zwolniono go za kaucją w wy­
sokości 10.000 zł. (PID).

Zapytujemy!
W dn. 15 b. m. w czasie mani­

festacji studentów w  związku z or 
dynacją wyborczą na Uniwersyte­
cie Warszawskim został zatrzyma­
ny m. in. tow. W ładysław Pietrzy­
kowski. Pomimo upływu 3-ch dni 
pozostaje w areszcie. Zapytuje­
my o powody zatrzymania nasze­
go towarzysza.

jekt Konwencji, wypowiadający 
się za zastdą  40-godzinnego ty ­
godnia pracy, uważa, że zastoso­
wanie tej zasady nie może mieć 
w następstwie obniżenia płac, ani 
obniżenia stopy życiowej.

Wobec '.ego Konferencja w e­
zwała Rządy do:

1) w ydań’a odpowiednich zarzą­
dzeń, by wszelkie dostosowanie 
płac i zarobków  nastąpiło w w y­
niku bezp; średnich rokowań mię­
dzy organizacjami pracodawców i 
organizacjami robotników, 2) przy 
jęcia po porozumieniu się z  orga­
nizacjami pracodawców i pracow ­
ników odpowiednich zarządzeń, 
aby ua wypadek niedojś v a do u- 
kładu między stronami zalntere-

sowanemi sedna lub druga strona 
miała praw o kierować spór do 
organizacyj, powołanych zaję­
cia się zagadnieniem płac aby or 
ganizacje ł akie zostały t  worzo­
ne, 3) do periodycznego przedsta­
wiania Międzynarodowym j  Biuru 
Pracy raportów  w spraw ie zarzą­
dzeń, jakie Rządy te  przyjmą po 
wprowadzeniu 40-godzinnego ty­
godnia pracy, celem utrzym ania 
stopy życiowej pracowników.

Dodajmy, że gwarancja u trzy­
mania poziomu zarobków iest pod 
stawową r praw ą w proo mowanej 
Konwencji. Bez tego skrócenie 
czasu pracy oznaczać bv mogło 
jedynie uoowszechnienie częścio­
wego bezrobocia.

czany na 4 i pół miiljarda franków.
Rada M inistrów postanowiła 

skoordynować działalność wszyst­
kich gałęzi komunikacji, a m. in. 
zabronić tw orzenia nowych tow a­
rzystw komunikacji autobusowej. 
Pozatem  będą rozpoczęte prace 
nad uzgodnieniem działalności po 
szczególnych towarzystw transpor 
towych i kolei żelaznych. Akcja ta  
ma być zakończona przed dniem 
1 stycznia. Niezależnie od tego 
Rząd zamierza uprościć gospodar­
kę kolei, obniżyć n iektóre taryfy 
i poczynić szereg ulepszeń. Środki 
te mają dać conajmniej półtora 
miliarda franków oszczędności,

(ATE)
**

*

Prasa wyjaśnia, że Rada mini­
strów ograniczyła się do przepro­
wadzenia oszczędności na sumę 
1,250 mil jorów  fr., a dopiero na 
piątkowem  posiedzeniu i w ciągu 
przyszłego tygodnia zostaną roz­
ważone inne sprawy, a mianowi­
cie rewizja emerytur, kwestja u- 
tworzenia kasy em erytur i „u- 
proszczenia 1 działalności ubezpie­
czeń społecznych.

7. tego wynika, że Rząd nie 
myśli rezygnować z posunięć „de- 
Pacyjnych"

U f iadom ośd 
^po rto w e

L otn ic tw o
NA WYSOKOŚCI 11.800 ME­

TRÓW. Znana lotniczka francuska 
Maryse Hilsz ustanowiła nowy re­
kord światowy wysokości lotu aia 
kobiet. Lotniczka wzbiła się na wyso­
kość 11.800 metrów, bijąc temsamem  
własny poprzedni rekord światowy, 
wynoszący 9.791 metrów.

SKOKI W WYSOKOŚCI 6700 me­
trów. Sześć kobiet Jakowlewa, Borce 
wa, Babuszkina, Malinowskaja, N i- 
kołajewa i Błochina skoczyły nad 
Moskwą ze spadochronami z wyso­
kości 6.700 m. bez aparatu tlenowe­
go, bijąc rekord światowy studentki' 
Fiodorowej (6.350 m.) ustalony w
roku ubiegłym w Leningradzie. Pier 
wsze trzy spośród rekordzistek są 
pracownicami doświadczalnego insty­
tutu lotnictwa, pozostałe studentki 
instytutu Fizkultury.

T u ry s ty k a
TYLKO 40.000 ZORGANIZOWA­

NYCH TURYSTÓW W POLSCE. 
Liczba zorganizowanych turystów w 
Polsce wynosi ogółem około 40.000 
osób. Wedle stanu w grudniu 1934 r. 
najliczniejsze było Polskie Tow. Ta­
trzańskie. które posiadało 13.142 
członków. Na drugiem miejscu stoi 
Polski związek narciarski (8.200 
członków), następnie Polskie tow. tu 
rystyczno - krajoznawcze (6.449 
członków), Żydowskie Tow. krajo­
znawcze (3,672), Automobilklub Pol­
ski (2.000 członków).

Poniżej 2.000 członków liczyły: Pol 
ski związek kajakowy (1.600), Tow. 
turystyczne Beskidem cręin w Biel­
sku (1.771), Polski Touringklub 
(1,747) i Podolskie tow. turystyczno- 
krajoznawcze w Tarnopolu (1.193).

Najmocniejszem z towarzystw tu­
rystycznych jest Polski związek tu­
rystyczny w Krakowie, liczący 295 
członków.

Z sekcji turystycznych rozmaitych 
organizacji społecznych najsilniejszą  
jest sekcja turystyczna Tow. Uniwer 
sytetu Robotniczego, licząca 3.604 
członków.

P iłk a  n o ż n a

Bagnety, dyplomacja i pieniądz
Z a p a sy  J a p o n ii  z C h in a m i
ROKOWANIA POD JAPOŃSKIM 

BAGNETEM 
PEKIN. Sygnalizują tu działania 

lotnictwa japońskiego w okręgu 
Kałganu. Koncentracja wojsk ja­
pońskich na granicy Dżeholu i Cza 
haru trwa. Czynniki miarodajne 
chińskie mają nadzieję, że wyjazd 
gubernatora Czaharu generała Su 
na ułatwi rokowania, które roz­
poczynają się d. 18 b. m. wieczo­
rem w Tientsinie. (PAT)

Z Szanghaju donoszą: Do Szaa- 
Haj-Kwan przybyła mieszana
brygada wojsk japońskich w sile 
5.000 ludzi. Drugim ośrodkiem kon 
centraqi oddziałów japońskich jest 
miasto Mi-Un, położone w strefie 
zdemilitaryzowanej, w odległości 
45 km. od Muru Chińskiego. (ATE) 

CHIŃSKIE ODRUCHY OPORU 
Agencja japońska „Szimbun- 

Rengo“ podaje, że nagły wyjazd 
z Pekinu, Ministra Wojny Rządu 
Nankińskiego, generała Ho-Ing-

Czina, ponownie zaostrzył sytua­
cję. Minister Ho-Ing-Czin odmówił 
podpisania umowy pisemnej, wobec 
czego jego pertraktacje z wojsko 
wemi władzami japońskiemi utknę 
ly  na MARTWYM PUNKCIE. Do­
wódcy dywizyj nankińskich w pro 
wincji He-Bei w związku z wyjaz­
dem gen. Ho-Ing-Czin zajęli, jak 
twierdzi agencja, „wyzywającą po 
stawę wobec władz japońskich" 
Główna kwatera wojsk japońskich 
w Czan Czun wydała rozkaz do 
wszystkich oddziałów w północ 
nych Chinach, aby znajdowały się 
w stanie OSTREGO POGOTOWIA 

„PRZEZORNE" RADY.
Prasa donosi z Pekinu, że re k ­

tor uniwersytetu i dyrektorowie 
szkół w Pekinie na skutek rady 
otrzymanej od Rządu Nankiriskie- 
go, postanywili usunąć z uczelni 
podręczniki, zawierające treść an- 
tyjapońską : zastąpić je przez no­
we wydawnictwa.

Kronika l w o w s k a
ZAMYKANIE STRAJKUJĄCYCH - 

NIE JEST ARGUMENTEM NA 
STRAJK.

Na tle ekonom icznym  w ybuchł 
s tra jk  robotn ików  kam ieniarskich. 
Z astra jkow ali robotnicy  w  w ięk­
szych zakładach kam ieniarskich 
K róla i K obera. R obotnicy w  in­
nych zak ładach  postanow ili z tym 
strajkiem  so lidaryzow ać się. Z a­
znaczyć należy, że w arunki pracy  
robotników  kam ieniarskich  są b. 
ciężkie, a  płace m inim alne. Z a ta r­
giem tym  zają ł się już Inspektorat 
P racy . N iestety, do dozw olonej 
w alki o popraw ę warginków bytu 
w m ieszała się także policja, k tó ra  
aresztow ała(l) siedm iu robo tn i­
ków , w  tern także p rzew odniczą­
cego Kom itetu strajkow ego .

DZIECI PORZUCONE POD 
PŁOTAMI.

Pod parkanem przy ul. Złotej 6, 
znaleziono dziecko płci żeńskiej, li­
czące około 2 tygodni.

Policja poszukuje nieznanej ko­
biety, która wczoraj rano porzuciła 
swoje kilkudniowe niemowlę pod za­
kładem sierot przy ul. Radeckiej 30. 
Jeśli naw et policja znajdzie wieszczę 
cną matkę, czy dziecko znajdzie po­
dówczas dom, opiekę i potrzebny po­
karm? W tej sprawie n ie ma się 
złudzeń.

CO GRAJĄ W TEATRACH  
LWOWSKICH.

Teatr Wielki: Czwartek 7.30
„Fraulein Doktor''.

Teatr Rozmaitości. Czwartek 7.30 
„Zabiję ją ‘‘. Piątek.* Teatr nie­
czynny".

ZA JAPOŃSKIE PIENIĄDZE.
Na terytorjuir. chińskiem, zają­

łem przez wojska japońskie roz­
poczęła ożywioną działalność no­
wa Partja, k tó ra  nosi nazrwę 
„Stronnictwa autonomisiów chiń­
skich". Stronnictwo to cieszy się 
podobno poparciem  dowództwa 
wojsk japońskich.

Akcja „aiutonomistów11 skiero­
wana jest w pierwszym rzędzie 
przeciwko marszałkowi Czang - 
Kaj .  Czekowi. W szystkie miejsco­
wości północnych Chin są te re ­
nem ożywionej agitacji; rozdawa­
ne są masowo broszury i ulotki, 
nawołujące do obalenia władzy 
Rządu Nankińskiego. Autouomiści 
wysuwają koncepcję zorganizowa­
nia „niezależnego państwa Chin 
północnych" z generałem Sun - 
Czuan - Fanem  na czele. (ATE).

Gdzie jest Torgler?
BERLIN. Z kół miarodajnych 

potwierdzają wiadomość, iż b. 
przewodniczący Frakcji Komuni­
stycznej Reichstagu E rnest Tor­
gler, został wypuszczony na wol­
ność jątż przed kilku tygodniami. 
(FAT).

T em b ardkej c iek aw e — dodaj­
m y do tej dep eszy  PAT-a, gdzie  
się ob ecn ie znajduje.

Los emigrantów
Na tle rozgoryczenia bezrobot­

nych emigrantów Polaków we 
Francji przyszło w  Lille i w Pary­
żu przed konsulatami polskiemi do 
zajść z policją, która nie dopusz­
czała manifestantów do gmachów 
konsulatów. W  Paryżu w wyniku 
starcia 8 policjantów zostało ran­
nych. Aresztowano 16 robotników 
polskich. W Lille w  czasie rozpra­
szania tłumu przed konsulatem ran 
ny został żandarm.

OSTATNIE DEPESZE NA 
STR. 1 I 2.

BUDAPESZT ZWYCIĘŻA ŚLĄSK  
4:2. W Świętochłowicach wobec 5.000 
widzów rozegrany został międzyna­
rodowy mecz piłkarski pomiędzy re­
prezentacjami Budapesztu i śląska. 
Zwyciężył Budapeszt 4:2, mimo, że 
ao przerwy prowadził Śląsk 2:0.

Obydwie reprezentacje zaprezento­
w ały się z jaknajgorszej strony. Gra 
obu zespołów stała na beznadziejnym  
poziomie.

Tenis
ZWYCIĘSTWA WITTMANA W 

ESTONJŁ Rozpoczęły się w  Rydze 
m istrzostwa tenisowe Estonji w  kon­
kurencji międzynarodowej. Startują 
cy w  tych zawodach Witman prze­
brnął przez dwie pierwsze rundy 
zwycięsko, bijąc Keerdeka (E st.) 
6:1, 6:0, oraz najlepszą rakietę estoń  
ską —  Pukka 3:6, 6:3, 6:4.

W grze podwójnej panów para 
W ittman —  Lohk pokonała parę Ka- 
je  —  Donso 6:1, 6:0.

DRUGIE ZWYCIĘSTWO JĘDRZE  
JOWSKIEJ W LONDYNIE. We
wtorek w  dalszym ciągu r o z g ry w e k  
tenisowych o mistrzostwo Londynu 
w Queens Clubie, Jędrzejowska w 
drugiej rundzie wyelim inowała An­
gielkę Mathias 6:0, 6:0.

S p o rty  m o to ro w e
ŚMIERTELNY W YPADEK NA  

TORZE MOTOCYKLOWYM. W za­
wodach motocyklowych o puhar Tu­
rystyczny juniorów, rozegranych w  
Londynie, pierwsze m iejsce zajął Gu­
thrie na maszynie Norton. Zawodnik 
ten na dystansie 264 m il uzyskał 
czas 3 g. 20 m. 16 sek., mając śred­
nią szybkość na godzinę 79.14 (127,3 
km.)

W  zawodach zdarzył się tragiczny 
wypadek: młody zawodnik londyński 
Mac Donald zabił się na miejscu.

ATAK N A  REKORD SZYBKO­
ŚCI MOTOCYKLOWEJ. W niedzielę 
rano na szosie W arszawa -  Socha­
czew odbędzie się próba bicia rekor­
du polskiego szybkości motocyklo­
w ej, w  której wezmą udział czterej 
motocykliści warszawskiej Legji, a 
mianowicie Docha na Rudge, Fran­
kowski na Sunbeam, Schweitzer na 
Rudge oraz Langer na Sarolea i  Ve- 
locette. Rekord należy do N agenga- 
sta, a  wynosi 150.9 km. na godzinę.

P ły w a n ie
PETER FICK na zawodach w  Pa­

ryżu w  biegu na 100 m. stylem  do­
wolnym zajął pierwsze m iejsce w  
czasie 58,6 sek. przed francuzem  
Dienerem i Nakashi.

Start Ficka w  Paryżu był ostat­
nim jego występem  tegorocznym na 
terenie Europy.

MŁODY NIEMIECKI PŁYWAK  
GERSTENBERG z Magdeburga u- 
stanowił nowy rekord Europy w  
biegu na 200 m. stylem  grzbietowym  
Czas 2:38,2 sek.
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Drukarze protestują
Przeciwko „sanacyjnemu" projektowi ord ynacji wyborczej

W dniu 16 czerwca w sali Tow. 
Higienicznego odbyło się Nadzwy 
czajne Ogólne zebranie, zwołane 
przez klasowy Zw iązek Zawodo­
wy Drukarzy. W ysłuchano refera­
tu przedstawiciela Rady Zaw odo­
wej wymownie obrazującego sytu 
ację chwili obecnej, kiedy to „sa­
nacja" po bezskutecznych próbach 
zam askowanego rozbicia ruchu 
zawodowego przy pomocy Z.Z.Z., 
jawnie dąży do całkowitego odsu­
nięcia klasy robotniczej od udziału 
w kształtowaniu sfę stosunków 
politycznych i gospodarczych w 
Polsce. Spraw y zaszły już tak  da­
leko, że dziś nie o taką lub inną 
formę organizacji walczyć naw 
w ypada —  ale o samo or
ganizacyj robotniczych' wogóle.

W  głosowaniu przyjęto jedno­
myślnie (bo przy jednym w strzy­
mującym się) następującą rezolu­
cję:

...Zaprojektow ana przez „sana­
cję" ordynacja w yborcza zm ierza 
do zupełnego w yparcia  m as p racu­
jących z oficjalnego ż y d a  politycz­
nego...

....Zgromadzenie podnosi jakna j- 
bardzie j stanow czy p ro te s t przeciw  
ko tem u zamachowi faszyzm u na

praiwa ludu pracującego i wzywa 
w szystkich d rukarzy  W arszaw y do 
s tra jk u  generalnego w dniu ozna­
czonym przez konferencję Zarzą­
dów Związków.

Przeciwko faszyzm ow i i „ sana­
cyjnej" ordynacji wyborczej.

Przeciwko terorow i wobec klasy 
robotniczej.

Przeciwko nędzy i bezrobociu.
Za pięcioprzym iotnikow em  p ra ­

wem wyborczem.
Za swobodą p rasy , stow arzyszeń 

i Związków robotniczych.
Za T rądem  Robotniczo - Chłop­

skim !
W szyscy do s tra jk u  powszech­

nego!
W szyscy do w alki".

W  dalszym ciągu zebrania o- 
mówiono lokólne stosunki zarob­
kowe i przygotow ania rozpoczęte 
przez Zarząd Związku Oddział 
W arszaw a, celem przeprow a­
dzenia unormowania płac. 1 w  tej 
kprawie przyjęto jednomyślnie re­
zolucję treści następującej:

„Ogólne Zebranie d rukarzy  w a r­
szaw skich stw ierdza, iż  sto i na  s ta ­
now isku uchw ały W alnego Z ebra­
n ia  Członków Związku Zawodowe­
go D rukarzy  i Pokrew nych Zawo-

Do wszystkich oddziałów
Centr. Związku Robotników przem . skórzanego
/  W  sobotę i niedzielę, 29 i 30 
czerwca odbędzie się nasz Z jazd/ 

Otwarcie nastąpi w sobotę, puń 
ktuafnie o 11 -ej rano w sali Zwią­
zku Pracowników Handlowych, 
Zamenhofa 5.

Porządek dzienny Zjazdu: 1)
Zagajenie; 2) W ybór Prezydjum; 
3) Pow itania; 4) Sprawozdanie 
organizacyjne i kasowe; 5) Sytua­
cja gospodarcza w  kraju i zadania 
naszego Związku; 6) Sprawy or­
ganizacyjne; 7) W ybory. 

Uprawnione do gołsowania od­

działy, które jeszcze nie przepro­
wadziły wyboru delegatów, w in­
ny to natychm iast uczynić.

Ostateczny termin przeprow a­
dzenia wyborów upływa w po­
niedziałek, 24 czerwca. W ybory, 
które się odbędą po terminie, bę­
dą uznane za nieważne.

O każdem zebraniu wyborczem 
należy natychmiast powiadomić 
Centralę.

Nadsyłajcie natychm iast wszy­
stkie zaległe sprawozdania.

ZARZAD GŁÓWNY.

dów, w Polsce — Oddział Warsza­
wa, z dn. 30.V- 1935 r. i wyraża 
gotowość do współpracy z Zarzą­
dem Oddziału, by uchwałę wpro­
wadzono w życie w jakuajkrót- 
szym czasie".
Apelem do ogółu drukaizy o 

wstępowanie w  szeregi organiza­
cji klasowej i popieraniu wysiłków 
Zarządu, przewodniczący zam ­
knął zebranie.

Jeszcze o PePeGe
jak „sanacyjny" nadzór „usanow ał" fabrykę

Sprawą „Pepege" nie przestaje 
się interesować opinja ń e m  za­
chodnich; wie o niej cała Polska.

W poprzednim artyk/ufe naszki­
cowaliśmy stan  obecny przedsię­
biorstwa, położenie zwolnionych 
robotników  i ich rodzin, daliśmy 
wyraz stanowisku PPS. w  sprawie 
uruchomienia fabryki. Dziś — omó 
wimy — gospodarkę ,,sanacyjnego1' 
nadzoru sądowego.

44 miesiące rządów  i gospodarki

Znowu awantury na posiedzeniu
Rady Miejskiej w Łodzi

(PAT). W e wtorek, o godz. 20 j  na sumę 10.000 złotych. Pożyczka
rozpoczęło się posiedzenie Rady 
Miejskiej.

Po oświadczeniach wszystkich 
frakcyj, budżet m. Łodzi na rok 
1935-36 w  głosowaniu en bloc, 
został odrzucony.

Przeciwko budżetowi, uwzglę­
dniającemu szereg wniosków — 
stronnictwa Narodowego, wypo­
wiedziały się: frakcja BBWR,
blok stronnictw żydowskich, sjo- 
niści, poalej -  sjon lewica, stron­
nictwa socjalistyczne i Ch. D. Za 
budżetem głosowało jedynie Stron 
nictwo Narodowe. Budżet został 
odrzucony 36 głosami przeciw 35.

W  dalszym ciągu posiedzenia 
komisarz rządowy m. Łodzi prze­
dłożył Radzie wniosek upoważnia 
jący do zaciągnięcia przez zarząd 
m. Łodzi pożyczki inwestycyjnej

Z a g in ę ła
Mogielnicka Franciszka, lat 52, 

ciemna blondyna, wzrost średni, 
tuszy średniej, wyszła z domu z 
Zacisza, dn. 29 maja r. b., pomimo 
poszukiwań, zaginął wszelki ślad, 
do chwili obecnej. Ktoby wiedział 
o miejscu jej pobytu, proszony o 
powiadomienie męża. Warszawa, 
Senatorska 22 m. 38, teł. 6-94-66.

ta  w myśl program u, przedłożo 
nego przez komisarza rządowego 
inż. W ojewódzkiego, zostałby zu­
żytkowana na inwestycje miejskie; 
budowę nawierzchni ulic, budowę 
szkół i gmachu miejskiego, rozwi­
nięcie plantacyj miejskich, kanali­
zację i wodociągi, regulację rze­
czek, przepływających przez teren 
miasta i t. d. Przy tych robotach, 
uruchomionych z funduszów poży 
czkowych znalazłoby pracę kilka 
tysięcy bezrobotnych.

Po dłuższych debatach i dy­
skusji, przerwanej wyjściem frak­
cji „Obozu Narodowego" z sali i 
powrotem jej, gdy okazało się, że 
na sali pozostało quorum, o godz. 
4.10 rano Rada miejska wniosek 
komisarza głosami frakcji „Obozu 
N arodowego" — odrzuciła. Do 
przejścia tego wniosku potrzebna 
była większość 2/3 Rady.

W czasie głosowania nad bud­
żetem, przewodniczący wobec nie 
sfornego zachowania się publicz­
ności na galerji nakazał usunięcie 
publiczności. Na galerji pow stała 
aw antura, przyczem jeden z woź­
nych Rady został poturbowany. 
Policja wylegitymowała aw antur­
ników, zatrzym ując sprawcę po­
turbowania.

nadzoru sądowego doprowadziły 
do kom pletnej ruiny przedsiębior­
stwo, dające w konjunkturze zartrud 
nienie 5 tys. robotnikom.

Rozrzutna i rabunkow a gospo­
darka nadzorców sądowych spot­
k a ła  się z oburzeniem i potępie­
niem całej opinii społecznej.

Dziś naw et „sanacyjna" prasa  z 
„Dniem Pomorskim" na  czele w  ar 
tykuładh o P.P.G. używa takich 
wyrażeń, jak „złodzieje grosza pu­
blicznego, oszuści, rozrzutnicy, k ar 
jerowicze i krew ni pana prezesa... 
pod sąd — oddać idh w  ręce proku 
ratora". Być może, że odpowie­
dzialni za obecny -stan przedsiębior 
stwa i winni ogłoszenia upadłości 
„PePeG e” staną przed sądem.

Nadużyli zaufania władz i spo­
łeczeństwa, fabrykę zniszczyli i 
zrujnowali.

Obejmując urzędowanie, nadzór 
sądowy 1 Kpca 1931 zastał: 

surowiec na 3.946.605 zł.
fabrykatów  ,, 2.562.813 zł.
półfabrykat. „ 734.699 zł.
W grudniu 1934 nadzór sądowy 

wykasuje:
surowców na 1.021.254 zł.
fabrykatów „ 939.221 zł.
półfabrykat. „  — — zł.
W  marou 1935 widzimy już maga 

zyny puste. Zmniejszył się także 
m ajątek fabryki, gdyż nadzór są­
dowy w  ostatnich dniach sprzedał 
35 maszyn. Ten krok nadzoru sąd© 
wego lak i cała 44 miesięczna go­
spodarka jest zbrodnią.

Bijemy na alarm. Wobec całej 
Polski i pod adresem władz, w oła­
my:

Nie zamykajcie fabryki i nie daj 
cie zginąć z głodu 8 tysiącom ro­
botników.

Echa katastrofy przy budowie katedry
Zapytanie pod adresem p. prokuratora

Przed kilku miesiącami zdarzy­
ła się w  Katowicach przy budo­
wie katedry  straszna katastrofa, 
k tó ra  pociągnęła za sobą kilkudzie 
sięciu ciężko i lżej rannych. K ata­
strofa została spowodowana b ra­
kiem  fachowego nadzoru i kary- 
gOidnem niedbalstwem. Przyczyny 
te  zostały stwierdzone przez inży­
nierów W ydziału Robót Publicz­
nych Urzędu Wojewódzkiego i Wy 
działu Budowlanego magistratu m. 
Katowic.

W dniu katastrofy, bezpośred­
nio po wypadku zjechały na miej­
sce w ładze bezpieczeństwa, oraz 
prokurator. P rokurator osobiście 
przesłuchał dozorcę placu budow­
lanego W., od którego dowiedział 
się wielu ciekawych dla śledztwa 
szczegółów. Rannych odwieziono 
do szpitala miejskiego. Pamiędzy

Inimi znajdowało się kilku, którzy  
pozostaną do końca życia kaleka­

mi. Przy pracach m urarskich uży­
wano sił niefachowych. Bezrobot­
ni, pracujący przy budowie nie 
byli ubezpieczeni.

W szystkie powyżej wymienione 
szczegóły znane są prokuratorowi. 
Uważamy za rzecz zbędną przy­
pominanie prokuratorowi, w  jakich 
punktach wykroczono przeciwko 
postanowieniu kodeksu karnegi. 
Chcemy stwierdzić tylko jedno — 
od chwili strasznej katastrofy u- 
płynęło już kilka miesięcy i nie 
wiadomo, czy prokurator pociąg 
nął winnych do odpowiedzialności. 
Czekamy na powiadomienie opinji 
publicznej, jakie kroki zostały po­
czynione, by winni strasznej k a ta ­
strofy ponieśli surową karę.

Mamy nadzieję, że prokurator 
nada sprawie bieg właściwy. Za­
znaczamy, że spraw y tej nie spu­
ścimy z  oka.

Pełna tabela loterii
1-szy dzień ciągnienia I-ej klasy Loterji Państw.

I i II ciągnienie
Główne wygrane

10.000 zł. 122930
5.000 zł. 44781
2.000 zł. 87834
Po 1.000 zł. 63711 82540 84880

84440
Po 500 zł. 63180 167458 182876
Po 400 zł. 18155 55597 79922

184756
Po 200 zł. 12605 27438 51687 54052 

85217 128616 149047 158089
Po 150 zł. 11745 12850 19069

27332 26833 28393 82988 38895
53811 57746 71219 86139 867-31
86731 88945 94154 102284 109147 
116944 132099 135676 138932 140721 
147146 157934 158533 162294

Wygrane po 50 zł:
92 242 428 2256 356 640 862 2026 

262 798 3291 549 824 4404 680 839 
931 5349 6058 772 7673 969 8241 767 
9498 954 1051 52 328 11151 56 784 
974 95 12123 369 465 633 88 13209 
53 694 729 903 14280 498 793 921 47 
16353 702 16286 318 589 983 17108 
18023 52 106 329 733 19094 923 37 
20761 80 21043 92 451 901 22107 571
981 23607 705 77 24125 512 729 829 
947 95 25019 129 72 627 711 965 
26031 71 96 127 64 244 48 300 87
27038 290 316 61 667 831 28074 275
343 53 441 444 720 29171 455 529 
650 772 908

30267 336 918 31098 486 594
82501 99 33056 322 438 559 779 847
982 97 34078 85 196 583 678 793
35020 200 311 471 93 575 94 747 50 
855 63 938 36218 54 375 569 89 833 
985 37008 377 588 742 53 847 925 
34 73 83 38068 73 121 581 611
39286 537 78 91 669 703 40142 580
873 41168 379 447 74 766 42325 755 
917 4-3009 12 28 57 260 65 643 72 
720 44340 92 647 60 940 45210 468 
647 75 80 46080 207 353 823 46 
47029 437 820 48089 97 394 95 517 
868 49091 143 528 636 732 810

50055 670 721 69 839 89 901 51287 
440 646 884 963 52107 307 514 84 867 
970 53072 179 275 513 54098 311 438 
951 37 81 55052 383 560 78 56287 355 
757 820 76 57140 59 292 671 833 70 
98 984 56089 108 366 428 667 84 763 
839 901 94 59024 80 286 443 92 506 
12 811 941

60093 358 546 686 847 61103 281 
515 746 805 50 74 62002 72 185 390 
658 759 63117 18 32 31 468 832 96 
64i268 70 323 436 70 578 91 685 718 
41 63 92 898 930 65062 67 550 807 18 
922 96 66061 64 176 366 430 594 627 
931 67084 222 359 402 52 750 68182 
210 27 680 737 853 87 978 69061 236 
323 538 620.

70024 78 250 53 97 587 697 795 904 
69 71066 288 99 318 944 72060 83 285

697 701 59 804 46 933 62 73038 138 
342 481 529 609 30 722 99 972 81 86 
74110 35 361 482 561 780 882 904 28 
75049 328 79 526 84 723 818 76055 
100 511 39 659 739 55 823 60 976 77247 
55 341 95 408 43 770 78031 45 154 
381 477 832 772 825 933 99071 214 
327 469 711 24 881 907

80067 75 366 943 81418 853 82086 
192 244 605 855 997 83112 282 364 84 
41 734 84015 271 519 909 54 85252 553 
733 86039 55 69 254 527 86 892 87014 
35 147 424 523 664 769 863 959 88006 
57 85 383 605 89103 47 768 961.

90122 495 748 944 91271 363 475 
553 728 92142 65 211 308 490 97 705 
937 93242 43 94133 210 13 976 95412 
845 96522 735 958 97049 345 55 440 
99 999 98006 340 465 98 562 92 651 
791 825 99061 15 550 601 819

100049 655 761 101476 519 53 85 
912 76 98 102100 239 -465 638 79 103171 
292 497 530 668 88 104045 534 614 881 
105064 607 841 983 106976 107171 258 
525 652 798 807 984 108175 209 569 
639 983 109012 225 397 578 83 661, 

.110273 328 560 807 976 111043 84
83 758 112273 9220 113000 104 10 60
473 627 913 54 114076 231 479 115099 
235 520 447 565 667 959 116016 184 
327 401 804 922 11709 148 275 323 488 
579 615 16 52 795 923 48 118210 304 
412 688 954 119194 303 660 771 826

120072 94 344 493 738 998 121254 
85 666 857 966 122127 68 202 123059 
173 310 528 777 8j04 923 36 71 12406: 
176 350 529 652 738 830 913 125211 
430 48 126027 53 593 936 127455 128075 
168 84 94 329 622 905 129707 886,

130576 678 779 946 131138 70 276
474 775 830 977 132018 40 218 74 305
37 467 94 943 133113 64 78 326 98 819 
944 56 68 134103 214 309 18 719 135577 
766 860 95 136002 248 385 515 872 84 
137029 80 550 54 138155 392 433 74 
709 811 92 909 139001 526 90 916 65.

140168 229 42 522 7712 8229 71 
141099 329 447 543 91 661 867 142124 
315 92 663 785 89 803 67 86 143415 
655 752 96 827 62 144099 187 214 673 
145178 239 334 53 497 822 992 146081 
145 419 592 727 147021 108 704 148090 

152136 270 315 598 153076 88 300 
619 154033 144 204 311 47 523 608 
785 985 155547 652 718 873 156914 
157021 45 195 384 439 65 158055 441 
65 814 99 159046 654 821 925 54 

160305 550 789 97 161281 354 831
38 69 914 29 162027 63 437 51 163194 
506 688 926 164042 489 879 165040 
91 223 390 407 680 755 846 72 166164 
325 764 70 968 167661 715 845 
168153 219 312 77 707 824 52 169030 
666 170228 99 485 595 629 712 940 
171075 219 39 814 172107 252 434
84 765 173499 689 717 174397 682 
175030 244 432 777 176482 576 617 
801 936 73 177039 127 487 724 979 
178060 63 219 72 636 179766

180154 283 98 342 95 97 550 961 
181304 68 87 271 647 750 888 S34 
382059 199 211 183014 15 169 318 
S65 924 39 184180 360 610 46 90 982

Wygrane po 100
292 715 815 1020 626 4388 6713 

859 10865 11029 318 785 807 929
13560 76 15810 16823 17622 95 18362 
876 926 19073 818 20169 21011 158 
322 23 578 915 22260 730 970 23413 
24628 25485 87 666 915 26442 734 
961 27067 338 588 797 906 28040 177 
29646 771 31627 32309 863 33367 480 
92 521 94 668 737 829 942 34009 
274 628 35054 131 690 36474 97 799 
37254 417 870 927 38400 565 690 
39217 932 41209 371 417 591 975 82 
42544 804 4359*3 361 44549 922 46206 
114 210 521 149031 133 431 49 558 706 
825 150103 272 370 78 82 432 630 50 
841 983 151039 104 62 273 316 842 72 
207 500 47455 925 48012 629 49034 
119 411 537

50137 51046 406 560 662 857 517
53079 630 71 720 54059 505 93 864 68 
80 55071 354 423 532 977 413 53 57362 
763 822 58116 57 621 59249 53 60191 
622 769 99 61096 678 842 62920 43
63207 458 659 952 91 64114 77 347 634 
99 721 65442 883 66195 354 647 893 
922 67114 313 44 679 866 79 68245 359 
666 861 957 69480 85 597 609 24 70559 
606 46 730 852 71342 677 78 887
72076 130 74164 278 306 41 67 745
75069 76 241 585 806 76411 752 91 
922 77028 284 354 454 78170 224 413 
678 947 56 79565 806 80033 194 261 
775 878 938 81247 387 405 '016 50
52 357 765 83403 28 576 830 379 359
506 901 85560 86567 95 653 807 989 
87397 522 72 88046 245 373 750 913 
89031 236 666 90040 75 755 986 91074 
167 523 92186 383 546 717 834 93095 
109 33 204 713 66 927 29 94713 956 
95229 47 302 90 430 520 96382 645 
97003 256 419 549 93 760 912 68 98685 
812 915 99000 298 311 39 689,_____

100541 101634 102895 995 103069 
16787 333 72 933 92 104847 105525 35 
900 106016 192 269 107328 609 743 56 
108107 273 401 823 109400 50 74

110066 125 447 720 28 35 870 111351 
62 600 731 91 898 112949 113095 496 
604 114092 986 115307 626 925 116530 
728 117369 69 88 539 58 767 941 80 
118040 131 260 300 638 838 85 119991

120924 121032 230 437 122147 211 
319 424 797 929 123212 641 834 124235 
83 568 762 922 125269 384 511 717 984 
126009 132 475 506 679 127479 678 830 
900 63 129019 105 466

130090 286 95 131464 90 537 132131 
203 17 309 133072 399 540 699 950 
134029 70 162 316 58 867 135198 434 
136059 375 448 846 137085 199 474 646 
138572 811 97 139123 337 66

140276 477 703 92 834 141168 272 
532 862 142194 366 606 69 735 143111 
954 144373 497 696 870 145090 228 326 
27 424 810 917 146145 684 950 1485/8 
642 717 149313 479 746 810 975 97 
150487 755 805 61 959 151020 152 660 
700 992

152449 537 71 75 153187 458 745 
154104 474 702 987 155454 588
156024 144 78 627 775 157172 606 
774 158296 335 716 85 .159717 837 
160034 133 477 521 601 786 92 837 
161221 539 162563 641 78894 163253 
95 805 164575‘743 72 165063 607 89 
808.1663.85 437 606 961 167196 22.1 
444 641 772 949 168555 782 169019 
222 4OS 761 170093 894 171397 612

172359 541 952 178121 875 698 940 
44 174194 175628 176040 607 760 75 
91 808 177089 246 51 73 420 719 21 
178675 703 32 813 179026 158 66 482 
180041 43 670 919 181423 182018 124 
249 643 67 763 183489 565 877 935 
184858 «,

III ciągnienie
Wygrane po 50 zł.

425 1221 471 2223 728 3933 5379 
6041 433 645 711 895 7483 87 9009 
10418 73 8A 58 11152 13123 225 388 
14318 507 916 15157 16697 17060
18963 20574 642 22453 23680 863 
24273 25300 447 840 999 26082 621 
27016 442 599 731 42 28207 455 512 
794 897 25025 275 80207 31844 910 
40 32294 434 592 881 33121 766 34148 
204 503 733 890 35523 36156 342 58
623 800 37279 377 638 821 950 38384 
534 996 40801 63 41067 453 825 
42252 402 599 626 43244 605 44314
624 824

46359 47470 613 885 48155 614 75 
95 816 49443 619 932 41 50468 51790 
52020 266 53398 815 89 54189 724 33 
55973 56421 752 57618 888 944 58708 
571 987 62116 546 695 717 63559 633 
893 59026 382 781 808 60934 46 61216 
825 4793 64073 160 425 71 737 94 902 
65273 622 66401 845 67166 211 886
68128 355 798 69824 70034 790 71167 
927 83 73295 428 891 911 74264 501 98 
729 75799 76193 77104 58 200 571 78017 
427 79551 57 603 914 80?62 760 977 
81031 943 65 82375 435 641 83606 23 
701 59 84236 42 85343 835 86268 87649 
88126 574 89186 529 605.

91539 673 92161 456 93188 201 
94442 95029 164 483 839 74 96042
380 811 97019 265 694 861 98354 503 
753 887 99019 175 100279 384 101724 
79 982 102532 964 103065 97 922
104015 516 105720 106589 747 838 
107070 451  512 814 968 108189 96 
109043 108 209 111188 565 854 
112299 329 792 113346 893 986
114326 606 " 72 785 917 115036 399 
492 116000 454 960 117679 118335 
559 862 960 119399 900

121324 47 739 828 122531 323211 
393 753 813 960 124288 594 629
125033 167 810 126315 127038 144 
128362 129076 241 341 422 130074 91 
289 365 412 131029 40 515 67 739 
323 36 133870 134821 59 964

135093 449 530 98 752 136068 630 
137274 604 713 806 948 138183 826 
139199 364 734

140437 141269 743 66 142082 373 
739 143339 483 144010 480 525 145372 
419 668 146234 76 327 458 515 1477802 
969 148002 864 939 149808 961

150214 7 61 891 151288 803 933
152020 342 788 965 82 153442 572 
154191 918 155083 224 319 973 80 
157050 145 329 158369 159180.

161046 678 162362 163230 408 91 
778 164126 33 558 165796 166051 537 
167710 168424 638 877 169096 390 701 
826.

170230 593 761 883 934 171294 973 
17326S 342 177337 38 934 175200 917 
99 176025 232 386 573 S48 52 177338 
502 178029 306 179095 697 990, ^

180012 236 181644 182027 441 43 
639 76 183182 300 867 184218.

Wygrane po 100
196 729 2256 601 3933 5154 6845 

8813 9668 886 10417 679 11905 13522 
14413 699 15782 16152 18656 19462 
20394 873 22458 23281 25097 469 
27275 28136 333 726 29764 74 33731 
34424 947 35301 571 766 36445 571 
700 805 38366 516 663 981 39648 749 
41176 492 639 4-3019 168 743 44915

45624 46406 901 47420 607 48105
785 50416 907 51332 449 601 795 52151 
54740 58 56993 57767 93 58128 676
59035 115 542 780 60084 312 591 618 
61366 62691 789 804 63259 65519 63 
68164 490 854 69244 381 70065 572 631 
71453 578 884 972 72150 587 74671 
75235 345 72 76258 303 543 72267
78198 900 80766 839 81859 82242 83286 
84023 85018 161 757 86089 111 81 87235 
356 88715

93225 41 94820 95279 858 989 
96244 507 97559 99195 224 409 548 
100008 101275 102156 105105 82 396 
778 106461 107046 203 39 682 109210 
11229 111253 112371 113163 306 692 
114039 85 115039 214 116211 117193 
963 119C81 962 76 120455 121176 319 
122061 360 124658 125148 248 624 
944 126191 221 461 773 127582 722 
128708 129089 248 130137 369 131056 
367 648 721 132442 60 134006 52 384
414

135215 343 136160 137100 609 139072 
283 643 728.

140324 454 536 142253 473 923 143363 
67 952 144364 623 1452246 54 321
147559 148336 149632 958 82

150190 558 151629 152293 153154 
492 975 154492 975 156580 619 15706S 
685 799 908 158601 801 159822 160383 
705 830 931 161801 34 56 163412 761 
933 165120 861 169137 891.

170293 171004 200 172344 706 173372 
677 719 175786 962 65 176194 812 913 
177824 912 178516 950 179131 303 29 
43.

180273 378 456 877 181033 184296
415 565 732.

IV ciągnienie
20.000 zl. 184991.
5.000 zł. 19696.
I’o 2.000 zł. 121780 170126.
Po 1..000 zł. 21785 64379 117156.
Po 500 zł. 32648.
Po 400 zł. 50501 54221 78071

130241 131895 157129 162286.
Po 200 zł. 3867 8645 24180 55611 

56205 59766 61514 75190 96412 99973 
132935 137241 142965 146675 153257.

Po 150 zł. 4304 628S 15467 27954 
46621 49187 51096 61293 61481 67740 
73641 77634 79357 82928 83101 88047 
S8962 93029 93411 93597 116856
123459 126093 130035 139527 141417 
143014 153941 154758 157498 162000 
177763 183634.

P o  50 z ło ty c h .
51960 52701 61 53353 54423 56740 

57184 454 538 59505 842 908 60244
208 23 68 314 605 99 897 926 61187 
276 467 63073 486 728 959 64079 146

234 65386 576 66060 204 718 862 67067 
364 731 68319 862 952 70830 65 922 
71306 510 84 776 920 38 72033 73099
74052 94 234 75061 302 576 76067 424 
627 7224 836 80 85 77334 591 78015 
530 664 930 34 44 79885

81122 398 536 601 82147 355 83156 
94 84398 962 85180 386 87078 399 88044 
150 283 569 977 81 89073 346 507 772 
75 90206 347 471 518 30 56 761 92021 
288 369 862 911 93073 81 452 831 950
58 94259 589 673 95366 527 96083 185 
749 97189 583 726 98202 722 942 990?*
243 805.

100220 356 101006 35 305 102087
103349 104356 528 87 105672 941 106955 
107108 261 839 108490 523 109638 804 
979 110208 657 111262 308 685 736
112024 509 113093 564 745 114022 775 
90 995 115349 116444 628 117274 842 
118180 370 661 762 913 67 119171 289 
698,

120074 80 282 784 121696 1222181 
328 123182 328 124109 391 490 873
126054 198 228 127052 149 569 925
128429 524 740 129242 520 57 130043 
370 530 953 132059 208 48 506 618 856 
133001 134690 866 135131 619 136061 
186 231 137448 782 138094 656 953
139019 232 605 975.

140094 101 245 46 54 453 791 806 
141113 289 929 142465 657 143147 313 
546 701 10 46 144343 145056 529 643 
146362 929 147180 277 459 906 148212 
315 96 801 149261 375 423 57 150153 
428 588 615 151003 371 427 665 757 
99 152157 153412 156718 157189 207 
698 871 15842? 863 159013.

160038 50 414 976 161260 787 832 
162409 521 70 764 163365 164474 606 
165081 141 166064 106 575 710 65
167119 449 168223 169445 509 941
172315 494 973 143878 144764 893 98 
176259 458 581 646 853 177112 675 950 
179445 618 808

181130 673 735 930 184887 960,

Po 100 złotych -
51096 52132 290 57407 603 58314 937 

59060 908 60138 694 903 61548 737 913
59 670 66247 84 68661 69104 70717
71420 711 72017 251 73279 677 741% 
297 75766 76318 448 713 25 77234 583 
682 78795 79062 80359 81453 901 82447 
527 83984 84861 86364 624 87646 831 
88427 89137 996 90401 60 605 91057
711 92245 87 947 93267 23 498 947 
95065 624 971 96171 255 760 98011 443 
501 956 99265 69 967 100390 101190
244 573 600 799 102216 103459 535 658 
104097 106033 277 108056 377 449
109059 388 426 110928 112288 586
112841 114501 618 741 117404 534 695 
852 118088 538 835 119335 74 120810 
122581 123600 124041 159 125753 126116 
127643 128256 537 129141 491 520 784 
132241 519 973 134666 887 916 345 
137007 363 139340 140664 141104 636 
143254 717 840 87 939 145099 147114 
147750 150087 690 878 151047 359 587 
152204 153266 918 157331 536 632
158082 83 723 160026 161338 427 982 
163021 154 780 161156 955 445 165540
712 800 166641 67 710 37 167302 766 
168305 S30 169113 810 171749 172063 
173048 174023 733 175097 371 176151 
452 179552 180039 464 764 183245 677 
730 184317 5j0 87
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Co słychać w Warszawie?
SKOK Z MOSTU DO WISŁY.
Nocy ubiegłej z mostu Kierbe­

dzia skoczył do W isły 33-letni 
Henryk Grosicki, ślusarz, bez p ra­
cy i bezdomny. Desperata w yra­
towali posterunkowi komis, rzecz­
nego, Jan Gronowski i Fryderyk 
Flak, którzy na alarm podjechali 
motorówką, przewożąc uratow a­
nego do brzegu. Lekarz Pogoto­
wia* po zastosowaniu odpowied­
nich zabiegów, doprowadził de­
sperata do przytomności, poczem 
przewiózł do szpitala Przemienie­
nia Pańskiego. »Powód usiłowania 
sam obójstw a — brak środków do 
życia.

O KROK OD ŚMIERCI.
Przy ul. Solec 48, w mieszkaniu 

Żebrowskiej, wdowy, córka jej, 
M arja Rulkowska, w przystępie 
silnego zdenerwowania, porwała 
za dubeltówkę nabitą i zamierza­
ła pozbawić się życia. W momen­
cie, gdy R. zamierzała postawić 
stopę na cynglu, Żebrowska odbi­
ła ręką kolbę. W tej chwili padł 
strzał i cały nabój utkwił w sufi­
cie. Jednocześnie niedoszła samo­
bójczyni upadła zemdlona. Do­
mownicy, przypuszczając, iż Rul­
kowska popełniła samobójstwo, 
wezwali lekarza, który doprowa­
dził niedoszłą samobójczynię do 
przytomności.

JUBILEUSZ NAJSTARSZEGO 
CECHU W WARSZAWIE.

Najstarszym cechem rzemieślni- 
• czym na terenie W arszawy, jest 
cech ślusarzy. Organizacja ta, jak 
wynika z starych dokumentów hi­

storycznych, powstała w roku 
1535. W związku z przypadają­
cym w r. b. 400-leciem istnienia 
ceęhu, zorganizowana ( będzie w 
dniu 29 czerwca okolicznościowa 
uroczystaść.w której udział wziąć 
mają przedstawiciele pokrewnych 
cechów rzemieślniczych z całego 
kraju.

TEATRY DZIELNICOWE.
Teatry dzielnicowe podobno po 

wstaną na Powiślu, na Pradze i na 
Woli. Kierownictwo teatrów  z ra­
mienia T. K. K. T. powierzono je­
dnemu z najwybitniejszych reży­
serów polskich. Przedstawienia 
odbywać się będą na Woli, w wiel 
kiej sali tram wajów miejskich oraz 
na Pradze i na Powiślu w salach 
szkolnych, specjalnie dla celów 
teatralnych przystosowanych.

FAŁSZYWI KOMINIARZE
GRASUJĄ W WARSZAWIE
Korporacja kominiarzy w W ar­

szawie wydała ostrzeżenie do 
wszystkich — właścicieli i lokato­
rów nieruchomości warszawskich 
w sprawie osób podszywających 
się pod kominiarzy. Na terenie sto 
licy zdarzyły się wypadki występo 
wanta w ubiorze kominiarzy osob­
ników nie mających z tym zaw o­
dem nic wspólnego. Jak  się okazu 
je strój kominiarzy wykorzystywa­
ny był dtfa kradzieży i włamań 
przez zawodowych kryminalistów. 
W związku z tem cech kominiarzy 
wzywa do legitymowania robotni­
ków zgłaszających się do czyszczę 
nia kominów i przewodów dymo- 
wvch.

B u d u je m y  m o s ty
Nie trzeba przypominać o tem, 

bo o tem, niestety wszyscy wie­
dzą: Polska ma ogromne zaległo­
ści w zakresie budowania m o­
stów. Mamy mało mostów a te, 
które są, niezawsze są w dobrym 
stanie. Od czasu tylko do czasu 
nasi inżynierowie zadziwą św iat 
jakąś nadzwyczajną, niezwykłą 
konstrukcją — naogół jednak jest 
źle, a nawet bardzo żle. Na ca­
łym świecie tymczasem kwitnie 
budownictwo mostowe coraz wspa 
nialei. W spółcześni inżynierowie 
wodni schodzą śmiało na dno na.f 
głębszych rzek, rozpinają swoje
w iadukty nad najszerszemi tora­
mi kolejowemi, przerzucają je nad 
coraz bardziej niedostępnemi dro­
gami górskiemi, nie cofają się
przed żadnemi trudnościami !
przeszkodami. Pomysłowość ludz­
ka, oparta o imponującą wiedzę

wyzyskuje do swoich celów coraz 
nowsze zdobycze techniki, stw a­
rzając w tej dziedzinie prawdziwe 
cuda.

O wszystkich tych cudach czy­
telnik polski dowiedzieć się może 
z najnowszego (ostatniego przea 
wakacjami) zeszytu zarysu ency­
klopedycznego „św iata i życia" 
(nakł. Książnicy-Atlas) z artykułu 
z jednego z najznakomitszych spe 
cjalistów polskich prof. dr. Stefa­
na Bryły, który w bardzo intere­
sujący a jednocześnie popularny 
i prosty sposób w prowadza czy­
telnika w krąg tych zawiłych i 
trudnych zagadnieńo.

Poza tem w ostatnim numerze 
„św iata  i życia" znajdzie czytel­
nik cały szereg artykułów z naj­
rozmaitszych dziedzin wiedzy ł 
życia.

C o  grają w  te a tr a c h ?
TEATR ATENEUM (Czerwonego 

Krzyża 20) zdobył największy suk­
ces w tym sezonie graną obecnie 
komedją muzyczną „Mądra mama".

TEATR W IELKI: Dziś „Rigolęt- 
to“ z Mario Basiola w partji tytuło­
wej.

TEATR NARODOWY. Dziś „Wa­
chlarz Lady Windermere".

Dziś abonament 5—F.
TEATR POLSKI. Dzisiaj po ce­

nach do połowy zniżonych arcydzie­
ło Wyspiańskiego „Wyzwolenie" ze 
współudziałem J. Osterwy w roli 
Konrada.

Dziś abonament 6—K.
W przyszłym tygodniu Teatr Pol­

ski wystawia premjerę jednego z ar 
tydzieł nowoczesnej komedji fran ­
cuskiej „Króla" Flers'a ! Caillavet'a, 
utwór stanowiący bodaj najświetniej 
szy przejaw ogromnej werwy, humo 
ru i dowcipu gallijskiego.

TEATR MAŁY: Dziś nowa kome- 
dja Brunona W inawera „Obrona 
Keysowej".

TEATR NOWY. Dziś angielska 
sztuka F. i A. S tuartów  „Szesnasto­
latka".

Dziś abonament 5—J.

TEATR LETNI. Dziś farsa  m u. 
zyczna „Ty to  ja "  w opracowaniu J. 
Tuwima.

TEATR KAMERALNY: W przy­
gotowaniu pod kierunkiem reżyser­
skim Karola Adwentowicza ■ sztuka 
w 4-ch aktach Marceliny Grabów, 
skiej p. t. „Sprawiedliwość1.

TEATR „COMOEDIA": Codzien­
nie o 8 min 15 sensacyjna sztuka 
Kruczkowskiego „Bohater naszych 
czasów-",

Sztuka oparta na autenłycznem 
wydarzeniu, jakie miało miejsce w 
Niemczech w- 1932 r., niezwykle bar­
wnie i dowcipnie oddaje przeżycia 
bohatera w rodzaju kapitana z K6- 
penick. Doskonała gra artystów  z Żu­
kowskim w rbli tytułowej i pomy­
słowa reżyserja Eugenjusza Poredy, 
rokują te j sztuce zasłużone powodze­
nie.

TEATR NA KREDYTOW EJ. Cc 
dziennie o godz. 8 .ej po cenach zni­
żonych „Typ A"

INSTYTUT REDUTY. Dziś ko- 
medja A. Cwojdzińskiego „Teorja 
E insteina" w reżyserji Psterw y.

TEATR R EW JI MIGNON. Dziś 
rew ja „Raj za 100 złotych".

—  S E N S A C J A
Przy znanej 
m l e c z a r n i

OL A

„BŁĘKITNEJ”
Ś R Ó D M I E Ś C I A !  ------

SENATORSKA 44,
róg Rym arskiej

BUDOWA TORÓW DLA ELEK 
TRYCZNEJ KOLEI WĘZŁA WAR 

SZAWSKIEGO
Kierownictwo przebudowy w ar­

szawskiego węzła kolejowego przy 
stąpiło do układania torów dla lirnji 
elektrycznej. W b. m. ułożone bę­
dą tory prowadzące do nowych 
warsztatów na Wali. W związku z 
tem zamknięty został ruch kołowy 
na ulicy Ordona, a samochody i po 
jazdy konne kierowane będą dro­
gą okólną przez uiicę Gniewkow­
ską.

JEDENAŚCIE UPADŁOŚCI 
OGŁOSZONO W KWIETNIU
W kwietniu r. b. ogłoszono ogó­

łem 11 upadłości, w tem 1 upadłość 
spółki akcyjnej, 4 spółek z ograni­
czoną odpowiedzialnością, 1 spół­
ki firmowej, 2 spółdzielni i 3 
przedsiębiorstw  jednoizbowych. 
Od początku roku, ogłoszono 
do 1 maja 66 upadłości, podczas 
gdy w r. 1934 ogłoszono 97. 
NOWY PROCEDER OSZUKAŃ­
CZY NA BRUKU WARSZAW­

SKIM
W ostatneih czasach zauważono-, 

że prostytutki, zaczepiając w po­
rze nocnej przechodzących męż­
czyzn, nawiązują z nimi rozmowę 
a następnie żądają pieniędzy. O ile 
przechodzień odmawia płacenia nie 
słusznie żądanej gotówki, wołają 
policjanta i sporządzają protokuł. 
Tego rodzaju oszukańcze i aw an­
turnicze wyczyny spopularyzowały 
się pod, nazwą ,,nabieranie na ta ­
tusia".
OSTROŻNIE Z PLAŻOWANIEM

24-letnia Helena Iwankowa, ro­
botnica (Spokojna 9), omdfała, 
w skutek długiego przebywania na 
plaży, doznając poparzenia całego 
ciała.

Również z tego powodu zasła­
bła 25-letnła Zofja Birkenmeyer, 
urzędniczka (Marszałkowska 70).

Co us łyszym y w  Radjo?
Czwartek, 20 czerwca

8.30 Pieśń „Kiedy ranne wstają 
zorze'*. 8.33 Pobudka do gimnastyki. 
8.36 Gimnastyka 8.50 Muzyka (pły­
ty ). W przerwie o godz. 9.15 Dzien­
nik poranny. 9.50 Program  na dzień 
bież. 10.00 Muzyka (płyty). 10.30 Fe 
Ijeton z Wilna. 10.45 „Boże Ciało w 
Łowiczu", transm isja nabożeństwa. 
12.15 Poranek muzyczny ze studja. 
W przerwie o godz. 13.00 — 13.20 
Teatr Wyobraźni nadaje fragm ent 
słuchowiskowy ze Lwowa. 14.00 Mu= 
zyka salonowa (płyty). 14.58 Wiad. 
meteorologiczne.

15.00 „Igranie z ogniem" —  poga­
danka. 15.10 Muzyka z płyt. 15.22 
„Praca i zabawa w życiu dziecka 
wiejskiego", pogadanka dl,a gospo­
dyń. 15.35 (płyty). 16.00 Pogadanka 
dla dzieci starszych z Poznania. 16.15 
Recital fortepianowy M. Dąbrowskie 
go. 16.50 „Coda. odcinek prozy": 

Czarny lud" (obrazek warszawski) 
M. Kuncewiczowej. 17.00 Koncert ze 
Lwowa. 18.00 „Książka i wiedza". O 
książce Niezabitowskiego „Polskie 
ssaki" — wygł. prof. Śt. Sumiński. 
18.10 „Minuta poezii. „Ciszy, ach 
ciszy..." K. Zawistocklej. 18.15 Wie­
niec pieśni śląskich z Katowic. 18.30 
Muzyka (ptyty). 18.40 „Życie kultur, 
stolicy". 18.45 Utwory polskie w 
wyk. I. Dubiskiej (skrzypce) i A. 
Michałowskiego (fortepian) — pły­
ty. 19.05 Zapowiedź programu na 
dz. nast. 19.15 Koncert reklamowy. 
19.30 A r je i pieśni. 20.00 Koncert 
symfoniczny w wykonaniu ork, P. R. 
20.45 Dziennik wiecz. 20,55 „Obrazki 
z życia dawnej i współczesnej Pol­
ski". 21.00 „Trzecia Ł itanja Ostro­
bramska" z muzyką St. Moniuszki, 
w wyk. I-go Warszawskiego Miej­
skiego Koła Śpiewaczego oraz orkie­
stry  P. R. 21.30 Teatr Wyobraźni 
nadaje słuchowisko p. t. „Pogrzeb 
Kiejstuta". 22.00 Tr. fragmentów 
międzynar. mecz tenisowego Polska 
— Japonja. 22.20 Mała Orkiestra P. 
R. W przerwie o godz. 23.00 Wiad. 
meteor, dla komunik, lotu., wiadomo 
ści sportowe ze wszystkich rozgłoś­
ni P. R. oraz wiadomości sportowe 
lokalne.

Drożyzna owoców w zm aga się
O ile ceny czereśni i truskawek 

mają lekką tendencję zniżkową z 
powodu masowego dowozu i 
wstrzymania się publiczności od 
zakupów z powodu dotychczaso­
wych wygórowanych cen (obec­
nie truskawki sprzedawane są po 
2 zł. 50 gr. — 3 zł., a czereśnie od 
2 zł. 50 gr. do 4zŁ), o tyle ceny 
jabłek i pomarańczy znowu zwyż­
kują: jabłka podrożały: żółte z 3 
zł. do 3 zł. 40 gr., czerwone z 2 
zł. 80 gr. do 3 zł.,a pomarańcze 
kanadyjskie z 2 zł. do 2 zł. 20 gr. 
i 2 zł. 40 gr. za kg. w detalu. Kto 
położy kres temu wyzyskowi kon 
sumentów? Owoce przestały być 
już dawno artykułem luksusowym

Mm
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i stanowią przedmiot powszechne 
go użytku.

Wtec robotników 
Przemysłu Skórzanego

W niedzielę, dnia 23-go b. m., o 
godz. 11-ej rano o-dbędzie się w po 
dwórzu przy uf. Wolskiej 44 wiec 
robotników Przemysłu Skórzanego, 
zwołany przez Zarząd Główny 
Centr, Związku Rob. Przem. Skó­
rzanego.

Przemawiać będą przedstawicie 
le Zarządu Głównego, Rady Zawo 
dowej i wszystkich Oddziałów war 
szawskich.

Towarzysze, sławcie się licznie!

Choć jesł kryzys, choć jesł bieda | 
I lecz bez„QlŁA żyć się n ie da! |

O U A
Gum..?

Kronika organizacylna
W piątek, dnia 21 b. m. o godz. ,7 

wiecz. odbędą się ogólne konferencje 
dzielnicowe. Obecność wszystkich 
członków dzielnic obowiązkowa.

WOLA, ul. Wolska 44.
JEROZOLIMA, ul. Chłodna 30.
ŻOLIBORZ, ul. Krasińskiego 10.
STARÓWKA, ul. Orla 5.
POW IŚLE, ul. Czerwonego Krzy­

ża 20.
PRAGA, ul. Brukowa 3S.
CZERNIAKÓW, ul. Nowosielec-

ka 1.
MOKOTÓW, ul. Chocimska 23.
ANNOPOL i NOWE BRÓDNO, 

ul. Białołęcka 51.
POWĄZKI, ul. Kacza 7.
DZIELNICA ŻOLIBORZ . MARY- 

MONT. Posiedzenie Komitetu, odbę­
dzie się dnia 21 b. m. (piątek) o go­
dzinie 17-ej.

Dziś pogoda o zachmurzeniu zmień 
nem z przelotnemi deszczami i skłon 
nością do burz, głównie w dzielni­
cach północnych, a z większemi roz­
pogodzeniami w południowej połowie 
kraju. Lekki spadek tem peratury.

Co wyświetlają kina?
ADRIA: „Hrabia Monte Christo". 
APOLLO: „Bengali".

A P O L L O
P 0 C Z. SEANSÓW 
CODZIENNIE
9 -1 2 , 2, 4, 6, 8 ,1 0
DOZWOLONY I

B E U C M i

w roli gł.
G A R Y  C O O P E R  
FRANCH0T T O N E  
RICHARD CROMWELL

HELJOS- „Ludzie w bieli" i „Sllim". 
ITALJA: „W róg we brwi" i rewja. 
KOMETA: „Czerwony sułtan" i re­

wja.

S  K O M E T A  —
Chłodna 49, tel. 6.48-51

Pocz. 4, 6, 8, 10
D Z IŚ

„ C Z E R W O N Y  
SUŁTAN”  N a m id )
Dzieje krwawego tyrana Wschodu, 
człowieka który był największą 

zagadką Europy!
N A  S C E N I E  R E W J A

Ogłoszenia dtobne
A. A. A. A. A.) TAPCZANY
higjeniczne, automatyczne patento­
wane 3722, złotych 50, oraz nowo­
czesne kozetki, otomany. Warunki 
dogodne. Wy- g

AKRON: „W alka o prawdę" i „W
krainie snów".

ANTINEA: „Czarna perła" i
„Wielka Komedja".

AMOR: „Twe usta kłamią" i „Flip
i Flap w Legji".
AS: „Miłość Tarzana". 
ATLANTIC: „Pościg za cieniem"'

ATLANTIC
X K
Zupełna nowość na ekra­

nie !
P O Ś C I G

C I E N I E M
X  Reżys. X
W. S. V A N  DYKE' A 

W roi. gl. 
W I L L I A M  P O W E L L  
M Y R N A  L O Y
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COLOSSEUM: „Dama i bokser" 
i „Muszę być młody".
COLOSSEUM MAŁE: „Poskromi-

ciel“ i „Kocha, lubi, szanuje". 
CORSO: „żywy zastaw" i reWja.

CAPITOL: „Urwis" i „Scampo- 
lo“.

CAPiTOL
DOLLY HAAS 
PAW EŁ H5RBIGER
w uroczej komedji w/g Micodemiego

URWIS 
Z WIEDNIA 

SCAMPOLO

LOS: „Dzielny chłopiec".
LUX: „Pieśń kozaka".
MAJESTIC: „Szczęście na ulicy".

m alestic  P.
JEN PARKER

Na ULICY
P A R T E R  2 .2 0  B A L K O N  1 .0 9

Dla m ło d z ie ż y  w s z y a tk ie  m ie jsca  1.09

MASKA: „św iat się śmieje" i film
polski.
MEWA: „Wyspa skarbów" i 

„Tajemnica małej Shirley". 
M IEJSKI: „Tarzan nieustraszony".

NOWA TOMBOLA: „Wiosenna pa­
rada" i „Księżniczka przez 30 Au*'.

POPULARNY: „Toreador ł ko­
biety", „Czarna Venus" i rewja. ij 

PETIT TRIANON: „Nana“ i
„Pan bez mieszkania". -)J

PAN: „Księżna i chhłopiec ho- 1 
telowy".

W niedz. i św, 
p. 12,2.4,6.8,10.PAN

p. 6 - 8 - 1 0
S i n g  C R O S B Y  
K it t y  C A R L IS L E

w pikantnej 
k o m e d j i  
Paramountu

W ie lk a  Księżna 
i Chłopiec Hotelowy

w/g A. SAVOIRA.

PROMIEŃ: „Królowa niewolników*
i „Powrót Szerloka Holmesa". ! 

PRAGA: „Malowana zasłona" i re­
wja".
ROXY: „Dwie sieroty".

K I N O
l i

W o ls k a  14
R O X Yił

D z iś  g łó w n y  f ilm

Dwie sieroty
i aktualności
C e n y  o d  5 4  g r .

Kino MIEJSKIE
H i p o t e c z n a  8

Pocz. 6, 8, 10 

Święta 4, 6, 8, 10

Tarzan
nieustraszony”

B uster Grabbe
C e n y  z n i ż o n e

l i

MUCHA: „Buster rozdaje miljony" 
i „Sam arang".

OKO PRASKIE: „Miłość Fraulein 
Doctor".

CASINO: „Niedokończona symfonja"

9-tt W e i D o z w o l o n y

tw óm ia: Twarda

otw arty  z o s ta ł OGROD i  T A R A S
jedyne miejsce w śródmieściu, gdzie można na powietrzu w otocze­

niu drzew i kwiatów spożywać
s m a c z n e  Ś n i a d a n i a ,  o b i a d y  i k o l a c j e

C en y  n is k ie .
Lody i napoje zimne. Ziiadłe mleko.

zło30PŁYTY tframt,f°nowp: oI 4. I I I wypożycza za 4. te
płyt miesięcznie bez kaucji. Wyp oży 
czalnia „Nowość" Złota 63 — 79.

P LUSKWY, mole, robactwo kuchen­
ne itp. zabija, tępi ulepszony pro­

szek japoński „TH-EO". Żądać wszę­
dzie. Repr. Różycki: Marszałkow­
ska 82.

W ózki, rowery wykonywa na obsta 
lunki, ceny przystępne. Ignatow 

ski, Krak.-Przedmieście 56, 6-97-42.

CASINO p. 6
U lgi w a i n e

CZARY: „Miłość cowboya" 1
Buster Keaton.

FAMA: „Malowana zasłona" i „Ja
mam temperam ent".
FILHARMONIA: „Powrót Franken­

steina".
FORUM: „Kleopatra" i „Król cyga­

nów".
FLORIDA: „Miasto widm" i „Flip 

i Flap".

C$KO PRASKIE

Miłość
Friilcii Dotlor

i dodatki
PALACE: „Miłość w aucie" i „Ho­

pla".

I T  PALACE “
^ r '  C h m i e l n a  9  O ®  ź r -

M iłość w auc ie
(A nnabels  —  Je an  Murat)

HOPLA!
W roi. gł. Klara Bow

RIALTO: „Mężczyźni w niebezpiecz­
nym wieku".

RIVIERA: „Młody las",
STYLOWY: „Mała mateczka" z Fr, 

Gaal.

II

S T Y L O W Y
p. 4 - 6 - 8 - 10

MAŁA MATECZKA"
FRANCISZKA GALL

Bohaterka „Csibl" I „P io tru s ia "
w najnowszej 

I najlepszej kreacji
W niedziele o 12 i 2 PORANKI
SOKÓŁ: „Dla ciebie śpiewam" z Kię 

purą. j
SFINKS: „Turbina 50 .000" i „ D o .

broczyńca ludzkości". 
ŚWIATOWID: „Nie chcę wiedzieć, 

kim jesteś".

„Ś W IA T O W ID "  P o cz . 4

Muzyka ROBERT STOLZ 
W ro i. g ł. LIANA HAID, GUSTAW FROHLICH

TON: „Siostra Marta jest szpie­
giem".

UCIECHA: „Dobra wróżka". 
UNJA: „Zaldewie wczoraj" i  re> 

wja.

Redaktor odpowiedzialny: STANISŁAW NIEMYSKL Odbito w drukarni Sp. Nakładowo-Wydawniczej „Robotnik", Warszawa, Warecka 7.


